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Cena 3 kop. Na stacjach kolejowych 5 kop. 


NOWY 


R jer 


L 


Dziennik polityczny. społeczny i literacki. 
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Rok HI. 


ZK 


Redakcja i administracja „Now. Kurjera 
Łódzkiego mieści się w lokalu przy ul. 
Zachodniej Ne 37. 

Interesowani do redakcji zgłaszać się mogą 
pd 12 do 8 po południu i od 6 do 7 wiecz. 
Administracja otwarta od 9 rano .do-8 wiecz. 

Adres telegraficzny „Łódź Kurjer* 


— 


Zmiana: adresu 20 kop.. 


Piatek, dnia 24 stycznia 1913 r. 


Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, 
półrocznie rb. 8, miesięcznie kop. 50. 


Za odnoszenie do dómu lub przesyłkę pocz- 
towa dolicza się 20 kop. miesięcznie. 


Za przesyłkę zagranicę dolicza się 60 k. miesięcznie. 


wiersz lub 


Telefonu M? 253, 


Cena ogłoszeń: |-sza strona 50 kop. za 


jego miejsce, nadesłane 50 kop. 


nekrologi i reklamy 15 kop. ogłoszenia zwyczajne 
10 kop. Drobne ogłoszenia Mila kop. za wyraz, 

Ogłoszenia zamiejscowe: 
kóp., reklamy po 20 k., 
petitowy lub jego miejsce. 


I strona 50 


zwycz, 12 k, za wiersz 


Rękopisów nadesłanych redakcja nie zwraca, Za artykuły nieoznaczone 2. góry ceną, honorarjów administracja wypłacać nie będzie. 


Agentury: w Łodzi Biuro ogłoszeń „|romień* 


Aa 


, Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński, Zamkowa 28; w Zgierzu: Nowy Rynek, kiosk AleksandraLecha 


WYŁĄCZNE PRAWO przyjmowania ogłoszeń w Rosii, za granicą iw Król. Polskiem, oprócz Łodzii okolicy, oddane jest Domowi Handi. L. i E. Metzi i S-ka. 


Dziś 
wieez, 


Teatr Polski ° 


CEGIELNIANA 63. 


Teatr Popularny 


rzy ul. r opua N 16 


POLSKIE TOWARZYSTWO TEATRALNE W ŁODZI. * 
w sobotę, dnia 25 „stycznia 1913 s odbędzie się 
w Sali Koncertowej Vogla, przy ul. Dzielnej 18 


Wielka Waskarada 


ji niez Arólowej Mada pkan 


Dziś 
wiecz. 


t 
£ 


PANIE OBOWIĄZKOWO W MASKACH. 


Demaskować się niewolno. 
bonierki z niespodziankami. Dwie orkiestry balowe. 


Panowie we frakach. Bem" 
Cena biletu Rb. 3. Początek o godz. 11-ej wieczi, Bilety 
sprzedaje cukiernia W-go © stom skiego (Al. Roszkowskiego). 
W dniu zabawy od godz, r-., wiecz, przy kasie. 2—1 


jeżeli zalecamy, to 


====Waldsehleschen 


Ządać wszędzie! = Sklad główny Pańska 59 


TELEFON 11 15, 


NAJSKUTECZNIEJSZY SRODEK 
usuwa 


KALENDARZYK. 


piegi pryszcze, opaleniznę : A DNIA 
wągry, Gzerwoi:noć twarzy Pateh y cd ada Pyt 
i wszekie |amy Dzis: Tymoteusza B. M. 
Jutro: Nawrócenie św. Pawła. 


Pasta do śwarzy 


wynalazku aptekarza 


Jana Niwińskiego. 
Dla uniknięcia naśladownictwa, każde puósłk ` 
zaopatrzena jast w piombę, na której znāj= 
duje się Ne 204 i nazwisku wynalazcy 


Turcja. miała ustan, 


jan: 'Niwinski, Musiała.. Tak, a nie dlatego, że 
x tak zaopinjowała rada ministrów, że 

rzé-łaż w aptekach, sk i 7 
SWzedażw Aer aii. rerai ap tecznych tego sobie życzył Kiamil-pasza, że 


zlękła się wspólnej noty mocarstw, 
że wreszcie za pokojem się oświad- 
czyła wielka rada narodowa, której 
historyczna sesja odbyła się wczoraj; 
lecz dlatego, że była do ustąpienia 
zniewoloną grożbami dwuch przy- 
mierzem złączonych Z sobą mo- 
carstw. Informacje telegraficzne z 


Czas odnowić 
prenumerate, 


Dzisiejszy numer składa się z 8 
luma, 


Klub kawalerów :: 


Jutro 
po poł. 


Konstantynopola, 


'być może, pozostając. mniemaniu, 


Kiamil-pasza za cenę 


oświadczyli się za dalszem 


Jutro 
po poł.. 


{iier królowej Madagaskaru 


Wiednia, Paryża, 
Berlina i Petersburga wskazują wy- 
raźnie, że te mocąrstwa, które naj- 
skuteczniej wpłynęły na osłabienie 


„oporu Turcji w kwestji Adrjanopola 


— to Rosja i Francja. Notę wspólną, 


smażoną w dyplomatycznych kuch-. 


niąch wielkich stolic, ambasadorowie 
przy J. ©. M. padyszachu wielkiemu 
wezyrowi doręczyli i odeszli w tem, 
Że 
skutek jej będzie taki, jak wszelkich 
wogóle tego rodzaju dokumentów, t. 


j. żaden, tymczasem... Tymczasem ci 


sami ambasadorowie, każdy 4 osob- 
na, mieli z sędziwym Kiamilem-paszą 
prywatne rozmowy. Co mu mówili 
posłowie ze sfery trójprzymierza, nie 
wiemy, nie wiemy również, co mu 
powiedział poseł angielski, ale wie- 
my, że przedstawiciele Francji i Ro- 
sji nalegali na niego, by przyspie- 
szył decyzję. 

Posłowie obcych mocarst mieli 
Porcie wyraźnie zagrozić, że w razie 
wznowienie wojny, będą  zmu- 
szeni do czynnego wystąpienia w 0- 
bronie słowian bałkańskich. Rozmo- 
wa, jaka się toczyła między po- 
słami, a Kiamilem-paszą, była po- 
dobno wysoce dramatyczną. Kiamil 
zrozumiał widać jedno: że w rdzie 
dalszego oporu a jeszcze bardziej w 
razie wznowienia wojny, wojska mogą 
wkroczyć do wilajetów armeńskich. 
Ądrjanopoła 
chce ratować posiadłości Turcji azja- 


"tyekiej... 


To też, gdy na onegdajszej sćsji 
wielkiej rady narodowej Kiamil-pa- 


„Sza przedstawił zgromadzonym całą 


grozę sytuacji, znalazło się z pośród 
72 jej członków tylko: trzech, którzy 
prowa- 
dzeniem wojny, 69 natomiast opo- 
wiedziało się za zawarciem pokoju, 
W tym duchu miała być zredago- 
wana i przesłana odpowiedź mocar- 
stwom. Odpowiedź łagodna w for- 
mie i kompromisowa w treści, 

Turcy mają żądać zgodnie z pro- 
jektem austrjackim, eksterytorjalnoś- 


ci meczetu Selima, wraz z przylegają- 


Klub kawalerów * 


Jutro 
wiecz. 


Jutra 
wiecz. 


> MEZALJANS 
rani Walewska 


Kombinacja 


doń. budynkami. 
podobna do tej, jaką rząd włoski ob- 


cemi 


myślił dla Watykanu i Lateranu 
przed bez mała pół wiekiem. Adrja- 


nopol więc będzie bułgarskim. A wy- 


spy? 

W odpowiedzi tureckiej znajdzie 
się zapytanie, co mocarstwa myślą 6 
losie ich zdecydować. Ponieważ w 


„swej nocie mocarstwa mówiły, że je- 


żeli Turcja posłucha ich „rad przy- 
jacielskich*, to możesię od nich spos 
dziewać pomocy finansowej, więc 
Porta w swej odpowiedzi wyraża na- 
dzieję, że pomoc ta istotnie zostanie 
udzieloną, 

Więc będzie pokój bałkański, ałe 
pytanie: czy będzie pokój powszeche 


"ny. Widocznem jest coraz bardziej 


że Niemcy są niezadowoleni z tego, 
że rząd ich zgodził się na podpisa- 
nie noty wspólnej, a jeszcze bardziej 
z tego, że rząd ich zgodził się na 
podpisanie noty wspólnej, a jeszcze 
bardziej z tego, że dopuścił do wy- 
warcia nacisku przez trójporozumie- 
nie na swym niedawnym przyjacielu, 
W tym sensie pisał przed kilku dnia- 
mi Teodor Wolff w „Berliner Tage- 
blacie*, w tym też sensie pisze „Ber- 
liner Zeitung“. 

Austrja narazie milczy i czeka. 
„Neue Freie Presse" uspakaja opinję 
austrjacką wiadomością, do tej pory 
niesprawdzoną, jakoby Rosja miała 
się zgodzić na ustępstwa w sprawia 


granie przyszłej Albanji. Czy tak 
jest istotnie, niebawem zobaczymy. 


zobaczymy również, czy  Bułgarja 
zgodzi się na odstąpienie Rumunji 
Silistryjskiej fortecy. Tymczasem Au- 


'strja i Serbja zbroją się w dalszym 


ciągu, a pokojowe zapewnienia dy- 
plomatów obu tych państw u ogółu 
nie znajdują wiary. 


informacja. 


Wobec wydanego manifestu Naj- 
wyższego „Riecz%, a za „Rieczą* „Ki- 
jewlanin* podaje. następującą iator- 
mację; 


«. „nt NOWY KURIER ŁÓDZKI — 24 stycznia 1912 r. - 


Różniąc się w tem od konstytu- 
cji zachodnio-europejskich, rosyjskie 
prawa zasadnicze znają tylko jeden 
powód dg ustanowienia regencji, a 
mianowigie niepeinoletnośść cesarza. 
Wypadki niezdolności do działania 
panującego cesarza lub cesarzowej, 
nieświadomości eg da Osoby monar- 
chy nie są przewidaiane przez nasze 
prawodawstwo i mie są unormowane. 

Uchwały o pełnoletności Najjas- 
niejczecą Pana, o ragencji i opiece 
wyiuszczone są w art. 40 — 58 praw 
zasadniczych (zbiór praw t. I, ozęść 
I wydanie z r, 1906). 

Pełnoletnim w Rosji cesarz staje 
się w 16 roku. W razie wstąpienia 
na tron cesarza nie mającego 16 lat, 
do czasu dojścia jege do pełnęłetno- 
"ści ustanawiana jest regencja dla 
sprawowania rządów w zastępstwie 
cesarza i dla opieki nad jego osobą i 
majątkiem. Obowiązki regenta i 0- 

jekuna powierzane są albo jednej i 
ej samej osobie, albo każdą 4 tych 
funkcji inpej osobie. . 

-~ Wyznaczenie pegenta i opiekuna 
w jednej osobie lub powierzenie tej 
dunkeji dwum osobom, zależy w zu- 
penoso; od woli panującego cesarza. 

rawo uważa, że panującemu: eeSa- 
rzowi „dla lepszego bezpieczeństwa 
należy uczynić ten wybór na wypa- 
dek jego zgonu“. „Poónieważś, Ek 
opiewą art, 52. praw zasadniczych 

OW mu być znane okoliczności 
I ludzie”, Nie będąc w niczem skrę- 
E Smia co do wyboru osobistości 
‘agenta, cesarz panujący jest zupeł- 
nie swobodny i co do organizacji 
rządu. 

W razie jeśli nie istnieje tego ro- 
dzaju rozporządzenie wydańe przez 
cesarza jeszcze za jego życia to re- 

oja i opieka powierzane są prze- 

ewszystkiem ojcu lub matce 
nieletniego następcy; przyczem 0j- 

m lub macocha są wyłączeni. — 
Jeśli zaś nieletni cesarz nie mą ojca 
4 matki to regencja i opieką należą 
do najbliższego z kolei dziedziczenia 
tronu peinoletniego krewnego cesa- 
rzą bez różnicy płci. 

„ Praktyka w sprawie regencji io- 
' paR była w Rosji dotychczas tego ro- 

aju. | 

W razie wstąpienia na tron oso- 
by, nie mającej jeszcze pełnoletniego 
następcy, regent zostaje mianowany 
spece nym manifestem, 

_ Według ogólnego przepisu regen- 
tem zostaje mianowany starszy stryj 
niepełnoletniego następcy tronu. 
ten sposób byli mianowani kolejno 
na regentów Wielcy Książęta; Michał 
Pawłowicz, Konstanty Mikołajewicz i 
Włodzimierz Aleksańdrowicz. 

Za panowania Cesarza Mikołaja II 
do 1 sierpnia 1904 róku nie wyda- 
wano rozporządzeń o regencji, po- 
nieważ następcy tronu ielcy Ksią- 
żęta Jerzy i Michał Aleksandrowicze 
mieli już przeszło 16 lat. Lecz 1 
sierpnia 1904 r. wobeo narodzin Na- 
stępey Tronu Cesąrzewicza Aleksego 
Mixsołajewicza, nastąpiła nominacja 
regenta, którym został mianowany 
starszy stryj Następcy Tronu, Wielki 
Książę Michał Aleksandrowicz, 

Obecnie wobeo złożenia z Wiel- 
kiego Księcia Michała Aleksandrowi- 
cza obowiązków regenta, należy 0- 
ezekiwać nowych w tej kwestji wska- 
zówek Władzy Najwyższej, Opieka 
zaś nad osobą nieletniego Cesarza 
jest w Rosji zazwyczaj ustanawiana 
oddzielnie w osobie Jego Matki, 

Co się zaś tyczy opieki nad 080- 
ba i mieniem członków Domu Oesar- 
skiego, to takowa jest przewidywana 
ustawą o rodzinie Cesarskiej tylko w 
razie nieletnośćj, Jednakże art. 202 
ustawy przewiduje jeszcze możliwość 
ustanowienia opieki nad mieniem o- 
soby z rodziny Cesarskiej, która „wy- 
jechawszy do obcych krajów, nie 
powróci w oznaczonym przez Cesa- 
rza terminie, jeśli nie poprosi o pro- 
longatę lub wyjedzie bez pozwolenia”. 
Wreszcie należy tuta) mieć koniecznie 
na względzie i specjalne prawa pa- 
nującego Cesarza, w charakterze gło- 
wy całej rodziny Cesarskiej w sto- 
sunku do jej członków. „Każdy 
czlonek. "Domu Cesarskiego,. opiewa 
art. 220 ustawy obowiązany jest 050- 
bie panującego, jako Głowie i Samo- 
władcy, zupeiny szacunek, posłuszeń- 
stwo i poadaństwo*. „Panujący Ce- 
sarz, brzmi art. 222, jako nieograni- 
czony Samowiadca, Ina prawo we 
wszelkim przeciwnym razie pozbawić 


nieposłusznego praw wyłuszęzany: 
'w tej ustawie i postąpić z nim, jaka 
z nieposłusznym woli Monarszej*. 


hosja wobec Mongolji. 


„Utro Rassji* dowiaduję się „z 
Bardzo kampetentnego*, jak pisze, 
źródła, że na staranią nadzwyczajne- 
go poselstwa mongolskiego już na- 
stąpiła odpowiedź. Rząd rosyjski, 
według informacji powyższych, przy- 
jaźnie powitął  slaranią mongołów, 
jednakże oświadczyi, że nie może uz 
względnić wszystkich ich próśb, bo 
to przekraczałoby ramy traktatu vo- 
syjsko-mongolskiego, 

Odmowa nastąpiła: 1) 66 da za- 
łożenia mongolskiej stałej misji dy- 
plomatycznej w Petersburgu, orąz 
stałej misji rosyjskiej w  Mongalji, i 
2) co da uzbrojenia mongołów  orę- 
żem rosyjskim w tych rozmiarach, 
jak przypuszczali mongołowie. Uzbro- 
Jenie to zapewne. na mniejszą skalę, 
zostanie urzeczywistnione, Wreszoię 
w sprawie obrony Mongolji od chiń- 
czyków rząd rosyjski stoi na tem 
stanowisku, że w obecnej chwili beza 
RA niebezpieczeństwo niepod- 
egłości mongolskiej nie grosi. - 

W sprawie ro4wojn stosunków 
handlowych Mongolji z Rosją posek 
stwa mongolskie było u ministra 
handlu, Timaszewa, który życzliwie 
je przyjąi. Mongołowie oświadczy!j, 
że głównemi towarami, które mong 
liczyć na zbyt w Mongelji, mogą by 
wyroby skórzane, żelazne i towary 
kolonjalne. 

„itusskoje Słowo* donosi z Ir- 
kucha, że przyjechał tam z Urgi 
Moskwitin, który otrzymał -koncesję 
na otwarcie mongolskiego banku na- 
rodowego. Moskwitin oświadczył, że 
bank będzie miał prawo bić monetę, 
oraz wypuszczać banknoty na sumę 
nieograniezoną. : 

łównym celem banku jest u- 
dzielanie pieniędzy rządowi mongol- 
kiemu, z pobieraniem 6 progo. od po- 
życzek. 


zw 


Marki towarówe wyrazowe, 


— —— 


„Komitet dla obrony własności 
przemysłowej” przedstawił: ministre- 
wi handlu memorjał o konieczności 
wprowadzenia do prawodawstwa To- 
syjskiego przepisów o wyrązowych 
markach towarowych. 

Marki takie są już zaprowadzone 
we wszystkich prawie państwach 6u- 
ropejskich, a nawet w Rosji są 
przyjmowane na skutek meldunku 
od przemysłowców tych państw, któ- 
re mają konwencję z Rosją. Wobec 
braku w Rosji prawa o nieuczciwem 
współzawodnictwie, marka słowna 
ma ogromne Znaczenie, ponieważ 
przy obecnym stanie rzeczy, dosyć 
cokolwiek zmienić graliczny rysunęk 
jakiejkolwiek marki popularnej, aby 
otrzymać prawo używalności takiej 
niby własnej, a właściwie naślada- 
wanej marki. 

ajtrudniejszą jest sprawa prze- 
rowadzenia linii demarkacyjnej w 
ategorji stów, które mogą być uży- 
wane jako marki, "a takiemi, które 
owinuny pozostać własnością ogółu. 
*rojekt komitetu dopuszcza w cha- 
rakterze marek wywozowych „znaki, 
składające się z pojedyńczych wyra- 
zów, liter, liczb i kombinacji słów, 
niezależnie od sposobu jich wyobra- 
żenia*, natomiast mie będą mogły 
być używane jako marki, „takie zna- 
ki, składające się z pojedyńczych li- 
ter, liczb, wyrazów lub ich kombina- 
cii, które są używane w potocznej 
mowie lub praktyce przemysłowo- 
handlowej do określenia towarów lub 
ich własności*. 

Komitet zamierza sporządzić wy- 
kazy takich wyrazów z każdej od- 
dzielnej branży. 


w Kopen- 


podimetia dusko ntm Clt. 
hadze Rautzau 


Ambasador niemiecki , 
skarżył sią w formie umiarkowanej 


hrabia Brockdorff 


|| F « U a 


przyjąznej, jak donoszą dzienniki 
uieqiieckie, duńskiemu ministrowi 
spraw zagranicznych na zawartość 
jednego z duńskich szkolnych podrę- 
czników do czytania, Książka ta, za- 
lecana dla szkół przez ministerjum 
oświąty i kj zawierą ustępy, 
dotyczące  Bchleswigu północnego, 
które ambasador niemiacii uznał za 
niewłaściwe, 

W jednym g nich ezytamy: 

„Ze szezytu Dup elbergu rozcją- 
ga się rozległy widek na południową 
część Jutlandji, Widać nie tylko 
miejsca i forty, które w ciągu roku 
1864 byiy zbombardowane i zniszego- 
ne, lech równieź całe (erytorjum, na 
którem odtąd walka toczyła się w 
milezeniu,bez grzmotu dział,nie mniej 
jednak  wajeczpie, uporczywie i 
niezachwianie, Tam mieszkają jut- 
landcy duńczycy, którzy walczą prze- 
ciwko niesprawiedliwości za swój Je 
zyk ten najtenniejszy skarb narodu. 
Oprócz tego walęsą ę prawę, aby 
być mężczyznami i kobietami wolny- 
mi, którym dozwolone jest wyzna- 
wać swobodnie swą narodowość, 

„Nie chodzi Danji o odzyskanie 
pewne) liczby kilometrów kwądrato- 
wych, lecz o to, że tam na stronią 
niemieckiej nasi bracia jęczą pod 
obecem jarzmem i muszą znosić co- 
dzienie niesprawiedliwość i praóla” 
dowania, odmawiają im nawet prawa 
mówienia we własnym języku i śpie- 
wania swych hymnów. 

„Oto dlaczego pomimo tych wszy- 
stkich zasmucających objawów spo- 
pademy niezmęczenie ze szozytu 

uppelbergu lub Skamlisbanku w na- 
dziei, że doczekamy się dnia, w któ- 
rym poczucie prawa i duch wolności 
wzmocnią się dostatecznie u naszego 
potężnege sąsiadą i zostąną zastoso- 
wane zgodnie- ze sprawiedliwością 
względem jutlandczyków duńskich z 
poludnia“, 

„Kólniscehe Zeitung* donosi, ża 
duński minister wyznań oświadczył 
ambagadorowi niemieckiemu, że ustęp 
inkryminowany uszedł jego uwagi, 
gdy zalecał pozie ena siążkę jako 
podręcznik dla szkół, 


koroskopy nczonzgo 


Jakim będzie rok 1918? 

Po balamutnych różnych przepo- 
wiedniach — przyszła kolej odpowie- 
dzięć na to pytanie i na uczonych — 
na tych przynajmniej, którzy bacznie 
śledząc wszelkie objawy życia ludz- 
kiego koordynują je w pewien stały 
porządek; wyciągając zeń wnioski, 
odgadują prawa, rządzą masą ludzką 
— są przeto w stanie mniej lub bar- 
dziej pewnie rozejrzeć się w najbliż- 
szej przyszłości Kuropy. 

Wśród licznych prób tego rodza- 
ju na bezwzględną zasluguje uwagę 
artykul obecnego wodza pozytywnego 
kierunku w Anglji Fryderyka Harris- 
sona*), umieszczony w. styczniowym 
numerze tak poważnego czasopisma, 
jąkiem jest „English Review“. 

Zdaniem p. Harrisona „kluczem“ 
polityki uropejskiej, tym czynnikiem, 
który nadaje jej kierunek, jest obec- 
ny stan Niemięc, ich wspaniała orga- 
nizacja wojskowa, centralne, izolowa- 
ne przez niechętnych, bez wyjątku 
sąsiadów, położenie geograficzne, gęste 
zaludnienie, rozkwit przemysłu, han- 
dłu i nauki, wreszcie szereg momen- 
tów psychologicznych i niezmierna 
buta narodowa, arnbicja i żądza pa- 
nowania, Ten olbrzymi organizm na- 
rodowościowy, liczący 65,000,000 człon- 
ków, zamknięty jest na terytorium 
zbyt oiasnem, w stosunku, dó natu- 
ralnego, rocznego przyrostu. ludności 
— co gorsze, otoczony ze wszech 
stron szczelnie murami, które wniósł 
nie jakiś logiczny plan kancelaryjny, 
lecz, wznosiły dorywczo i historja, 
geograija, psychologia narodowościo- 
wa, wroszcie zgoła przypadkowe oko- 


*y Fryderyk Harrisson, prezes angiel- 
skiego komitetu pozytywistów, wiceprezes któ- 
lewskiego Towarzystwa historycznego, profesor 
uniwereytetów w Ohicago. Cambrihdg'u, -Wa- 
szyngtonie i Oxfordzie ,puiorcałego szeregu zna- 
komitych dziel bistoryozoticznych, że wymie 
nimy tylkó: „Memories and Thougbts. „The 
Philosophie ejsthe Cominon kente“, National 
and Socia Roblems*, „kealithes and Ideals", 
„The Posltiev Rvolution of the Religion“. 


wn R z 


liczności. „Na tym wulkanie—cytuję | 


tu słowa p. 


nie śpi — uderzenia podziemne dają 
się słyszeć coraz silniejsze“, 

Gdyby państwo niemieckie skła 
dało sią tylka z pokojowo nastrojo- 
nych pracowitych włościan, wytrwa- 
łych i zręczny! 
batników, Mych przedstawiciele 
byliby w stanie czynnie wpływać na 
politykę zewnętrzną Rzeszy—olbrzy- 
mia potęga potencjalna Niemiec nie 
byłaby groźną dla sąsiadów. 

Lecz w Niemczech poza 60 mil. 
spokojnych pracowników jest kilka 
miljonów wojowniczych, ambitnych 
„patrjotów*, którzy marzą o bitwach, 
zwycięstwach i podbojach, 

Prócz tego jest tam paręset ty- 
sięcy epigonów rozbójniczego średnio- 
wiecznego rycerstwa- niemieekiego, 
które wychowało się dla wojny, dla 
wojny żyje i innej karjery, jak w 
saeregach przed sobą nie widzi. 80 
procent narodu nięmiackięgo gorąco 
pragnię zachowania pokoju, çata ma- 
china państwowa pracuje w tym kie- 
runku — nawet wojownicz ajser 
uświadamia sobie całe ryzyko dla 
siebię i dla dynastj, wypływające z 
ewentualnego zbrojnego , wystąpienia 
— lecz pozostałe 10 proc. narodu 
przedstawia pierwiastek bardziej niż 
łatwo zapalny, popychaljący resztę 
ludności po pochyłej drodze, któ- 
rej konsekwencja jest nieunikniona 
wojna, 

P. Harrigon jest zdanją, że jaką- 
bądźkolwiek przybiorą obecnie formę 
stosunki bałkańskie — forma ta bę- 
dzie li tylko przejściowa, Będzie ona 
jedynie przejściem do szeregu no- 
wych jeszcze bardziej zażartych walk, 
a co za tem idzie zmian, które będą 
osnową nowego, stałego już porząd- 
ku rzeczy w Europie. 

Rok 1912 realną przyniósł światu 
zdobycz: widoczny wrosń znaczenia i 
siły rasy słowiańskiej w wiekowej 
wojnie z rasą teutońską. Nawet przej- 
ściowa, chwilowa przewagą Austro- 
Węgier nad Serbją nie jest w stanie 
obelić faktu, że droga południowo- 
wschodnia de prowincji azjetyokiog i 
Egiptu, droga od. morza Północnego 
do Bgejskiego jest dla niemców stra- 
cona na zawsze, 

„Kasa słowiańska — cytujemy tu 
słowa uczonego angielskiego — po- 


, siądająca sj i zasoby ener- 


gji, i żywotności, jest od dziś bez- 
względną panią południowo wscho- 
dniego skrawka Europy i dróg, pro- 
wadzących do Azji Malejszej. Syrji 
i basenu Nilu, Parę miesiący temu 
jeszcze, olbrzymi zespół interesów 
germańskich miał wolną drogę od 
źródeł Dunaju, Odry i Elby do Mo- 
rza Marmara, Pgejskiego i do Eufra- 
tu, Dziś przegradza im tę drogę 
wielka wojownicza konfederacja bał- 
kańska, która powstała niemal w 
ciągu paru tygodni, stworzyła prze- 
dnią placówkę słowiańskiego świata 
j zmusiła przemoc teutońską do ze- 
środkowania się w swem przyrodzo- 
nem  oszańcowaniu  geograficznem. 
Niespodziewane zjawisko w dziejach 
Europy stało się niemal automatycz- 
nie, jak gdyby przez dekret Opatrz- 
ności”. 

Upadek potęgi osmanlisów i 
wzmożenie się mocarstw bałkańskich 
— jest, zdaniem p. Harrissona, o- 
krótnym ciosem dla złudzeń wszech- 
niemieckich, zarówno w Rzeszy, jak 
i Austrji. 

Niema dziś nowych wyjść do 
morza; Azja, Indje, Chiny, Australja, 
Afryka, obie Ameryki — są dziś nie- 
dostępne niemal. I oto zamyka się 
przed niemcami Bosfor, Azję Mniej- 
szą i morze Egejskie. Pozostaje im 
jedynym portem dla „kompensat* — 
Europa.. Jakich kompensat zażądają 
Niemcy za przykładem lat 1864, 1860 
i 1870, kiedy znakomicie zwiększyły 
swe terytorjum. 

Na to pytanie odpowiada pan 
Harrisson wymijająco: „wszelka dab 
sza ekspansja Niemiec jest nieunik 
niong zgubą dla Anglji, Europy i cy- 
wilizacji*. 

Przechodząc „da 
punktów najbardziej przez oczekiwa- 
ną w roku 1918 inwazję niemiecką 
zagrożonych, twierdzi p. Marrisson, 
że brzegi Anglji są dotychczas abso- 
lutnie nieprzystępne dla Niemiec, 
Nie można tego powiedzieć o Belgji, 
Holandji i Północnej Francji, W te 
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punkty a nie gdzieindziej uderzy 
najpierw żelazna pięść teutona. Przez 
ten północeno-zachodni napad, a nie 
rzez a morską zagrożone są 
ajżywotniejsze interesy trójporozu 
mienia, 

By zapobiedz  nieuniknionemu 
starciu, a raczej by je uczynić dla 
Anglji nieszkodliwem, zaleca autor 
wzmocnienie floty o 80 proc. oraz u- 
tworzenie stałej armji, z której 
260,000 mogłoby być w każdej chwi- 
li przeznaczone 
500,000, broniłoby kraju. Reformy ta- 
kie wymagałyby asygnowania — 
150,000,000 funtów (półtora miljarda 
rubli) — z tych dwie trzecie na flo- 
tę, a jedna trzecia na armię lądową. 
„Dlaczegoby jednak — pyta tu p. 
Harrisson — dzisiejsi anglicy mieli- 
by się obawiać takiej pożyczki wo- 
jennej więcej, niż ich ojcowie pod- 
czas wojen z Napoleonem*? 

Cała teza uczonego angielskiego 
da się streścić w następujący spo- 
sób; wojna bałkańska nie tylko nie 
usunęła na plan drugi współzawod- 
nictwa angielsko-niemieckiego — lecz 
go w przerażającym stopniu zaogni- 

. Wojna Anglji z Niemcami—to jest 
trójporozumienia z trójprzymierzem 
— jest w mniej lub bardziej blizkiej 

rzyszłości nieunikniona. Jedyna 0- 
Kollezność, która w najlepszym razie 
może jej zapobiedz, a w najgorszym 
zmniejszyć jej szkody — to wzmoc- 
nienie przez Anglję w myśl nawoły- 
wań lordów Robertsa, Beresforda i 
Percy potęgi militarnej Brytanji za- 
równo na morzu jak i na lądzie. 

Tak wygląda „horoskop* ułożo- 
ny przez znakomitego uczonego an- 
gielskiego. Niema w nim przerażają- 
cych, mglistych szczegółów, lecz spo- 
kojna, jasna logika. Jeżeli jeszcze 
weźmiemy pod uwagę, że p. Fryde- 
ryk Harrisson jest uczonym europej- 
skiej wagi — słowa jego tembardziej 
będą dla nas godne poważnego za- 
stanowienia się, ` 

Z. Mice. 


„Wiadomości ogólne. 


© Pogłoski o amnestji. 
„Riecz* donosi, że ministerjum spraw 
wewnętrznych ułożyło listo 6,000 
osób, głównie b. studentów i robot- 
ników, skazanych drogą administra- 
cyjną, do których możliwe byłoby 
zastosowanie amnestji. Dalej dzien- 
nik informuje, że amnestja ma być 
także zastosowana do osób ukrywa- 
jących się lub uchylających od od- 
ycia kary, Wogóle liczba osób, nie 
wniesionych na listę amnestyjną, ma 
być stosunkowo niewielka, 
© Obniżenie ceny biletów. 
Ministerjum komunikacji upoważniło 
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KANDYDACI. 


— Dość tego,—umknęła rękę, — 
nie lubię ciaćkania, pan wie o tem, — 
a widząc chmurną twarz jego doda- 
ła łagodniejs—możemy przecież roz- 


„mawiać spokojnie. 


„ — Jaką pani inna.. jaka zmie- 
niona,—westehnął i wpatrzył się w 
jej twarz. 


— Tak się panu zdaje, —uśmiech- 
nęła się z przymusem,—ja jestem 
zawsze ta sama co dawniej, tylko 
może pan znał mnie mniej, albo się 
łudził. 

— Nie! nie! Ja przecież zdaję so- 
bie jasno sprawę, że pani jest inna, 

— I jaka? W czem inna?—spy- 
tała zaciekawiona. 

— Nie umiem tego określić jed- 
nem słowem, nawet zdaniem, bo to 
są subtelne, niepochwytne, ale odczu- 
te zmiany w naszym wzajemnym sto- 
sunku. Pani czuje do mnie jakiś ża] 
głuchy jak po doznanym zawodzie. 
Qhwilami jest pani tak dobra jak 
dawniej, ale na krótko i znów otula 
się pani szczelnie w chłód i obojęt- 
ność, Widzę i czuję, że pomiędzy 
nami wyrasta mur nas dzielący i nie 
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zarząd kolei warszawsko-wiedeńskiej 
do obniżenia ceny biletów miesięcz- 
nych na przejazd koleją do Warsza- 
wy młodzieży szkolnej o 50 proc. — 
Oprócz tego zgodzono się na utwo- 
rzenie dla tejże młodzieży, biletów 
rocznych, których cena ma wynosić 
osiem razy wziętą cenę biletów mie- 
sięcznych. 

OCW sprawie wychowa- 


— 


mia. W Petersburgu obradował 
„Pierwszy zjazd wszechrosyjski w 
wychowania domowego“, 


który między innemi powziął nastę- 
pujące uchwały w kwestji wychowa- 
nia narodowego: 

1) „Wychowanie powinno być 
narodowe. Nacjonalizacja jest jedy- 
ną formą demokratyzacji. 

2) Poszanowanie dla właściwoś- 
ci obyczajowych i narodowych każ- 
dego narodu jest rzeczą niezbędną 

woli rozwojowi sił duchowych 
dziecka. 

3) Rozwijając miłość dziecka do 
wszystkiego, co jest narodowe, rozwi- 
jamy zarazem humanitarne traktowa- 
nie innych narodowości. 

4) Dlatego zjazd wypowiada po- 
stulat, żeby wychowanie szkolne i 

rzedszkolne, oraz nauczanie począt- 
owe rozwijały się na gruncie naro- 
dowej kultury narodów*. 

© Prejekty ministra. „No- 
woje Wremia* zapewnia, że minister 
spraw wewnętrznych, Makłakow, w 
szeregu najbliższych zadań prawo- 
dawczych zwrócił szczególną uwagę 
na prójekt ustawy prasowej, uznając, 
że istniejące dziś stosunki nie powin- 
ny trwać dłużej. Minister zamierza 
poprzeć silniej całą tę sprawę. 


Ze świata. 


O Aresztowanie ośmio» 
krotnego mordercy. W ilens- 
burgu, w Szlezwigu, aresztowano ko- 
wala, Andrzeja Roszaka, poszukiwa- 
nego już dawno pod zarzutem wy- 
mordowania przed trzema laty we 
wsi Bogusławiu, pod Pleszewem, nad 
granicą Królestwa Polskiego, rodziny 
Mr a złożonej z ośmiu 
osób. 


Z Cesarstwa, 


A Represje. Dnia 19 b. m. 
wskutek informacji. policji o mającem 
się odbyć zebraniu studentów i ro- 
botników w mieszkaniu studenta 
Myszkisa w Petersburgu, dokonano 
licznych rewizji i aresztowań. 

W związku z aresztowaniami w 
mieszkaniu Myszkisa — aresztowano 


umiem go zniszczyć, bo nie znam 
przyczyny jego istnienia i wzrostu. 

Słuchała go bardzo uważnie, przy- 
jemnie zdziwiona jego obserwacją 
szczegółów i określeniem wzrastają- 
cego nieporozumienia. Podobał się 
jej dźwięk jego głosu, przepełnion 
smutkiem. Zbudziło się w niej współ- 
zucie i pomyślała, że on nie jest 
jednak tak pospolity i prostacki, jak 
myślała. 

On, patrząc na nią rozmiłowane- 
mi oczyma, prosił pokornie: 

— Panno Klaro, domyślam się, 
że ja panią czemś zraziłem do się- 
bie; że nie umiałem się dostroić do 
uczuć i myśli pani, może nawet 
nieświadomie dotknąłem niemile pa- 


nią. Przebacz mi i wypowiedz się 
szczerze. Wszystko uczynię co w 
mej mocy, ażeby stać się godnym 


„miłości pani. Ja jej tak pragnę, tak 


pożądam i żadna ofiara nie będzie mi 
zbyt ciężką. i 

— Ależ, panie Stanisławie, ja nic 
nie żądam, nie wymagam. 

— Pani nie wie może, że dla 
mnie miłość pani jest źródłem szczę- 
ścia, spokoju, energji,—osunął się 
przed nią na kolana i kryjąc załza- 
wione oczy, całował jej rękę, szepcąc: 
—ja ciebie tak kocham, tak bardzo 
kocham.: 

— Panie Stanisławie, — mówiła 
miękkim głosem, —uspokój się pan... 
wstań... To były kaprysy z mej stro- 
ny... dziecinne urojenia... naprawdę 
ja cenię papa i poważam. - 


jeszcze przeszło 40 osób, w tej licz- 
bie zarząd związku zawodowego kra- 
wieckiego. 

A Miljonowa nagroda. — 
Znany w Moskwie miljoner Łazarow 
„wyznaczył z okazji 300 letniego jubi- 
leuszu panowania ną baka Romano- 
wych 100 tysięcy rubli na lot z Pe- 
tersburga do Moskwy i z powrotem 
w jednym dniu. Do konkursu A 
szczone są wszystkie aparaty bez 
względu pa to, czy są rosyjskie, czy 
zagraniczne. Odległość wynosi 1800 
kilom. Nagroda ma przypaść w ca 
łości temu lotnikowi, który pierwsz; 
uczyni zadość warunkom, 


2 Litwy i Rusi. 


X Kara administracyjna, 
Do „Rieczi* donoszą z Mińska litew= 
skiego, że gubernator tameczny ska- 
zał księdza Miłaszewskiego, probosz- 
cza parafji w Rubieżewiczach, w 
pow, mińskim, na trzy miesiące wię- 
zienia bez zamiany na grzywny, za 
to, że ksiądz zarządził wśród para- 
fjan składkę w celu pokrycia 50 rb. Ka- 
ry, na którą był w swoim czasie ska- 
zany. 


Wiadomości krajowe, 


-+ Polskie stowsrzysze« 
nie przyjaciół pokoju. Celem 
Stowarzyszenia jest: szerzenie i po- 
pieranie idei rozstrzygania sporów 
międzynarodowych na podstawach 
sprawiedliwości zamiast gwałtów i 
siły zbrojnej, szerzenie i popieranie 
idei braterstwa ludów i związków 
narodów kulturalnych na podstawie 
równych praw wreszcie roztrząsanie 
spraw społecznych na podstawie po- 
stulatów sprawiedliwości i ludzko- 
ści. 


Siedzibą polskiego Stowarzysze- 
nia przyjaciół pokoju jest Warszawa, 
Działalność Stowarzyszenia rozciąga 
się na całe Królestwo Polskie. 

Członków czynnych wybiera Za- 
rząd na przedstawienie dwu człon- 
ków swego grona. Członkowie czyn- 
ni uiszczają wkładkę roczną w ilości 
jednego rubla. 

Członkiem wspierającym staje 
się osoba, która uiści na cele Stowa- 
rzyszenia wkładkę roczną przynajmniej 
20 kop. 

-+ Konkurs. „Przegląd pożar- 
niczy* ogłosił konkurs na nowelę, lub 
opowiadanie na warunkach następu- 
jących: 

1) Treść utworu, pisanego wier- 
szem lub prozą, ma być zaczerpnię- 


— I kochasz?—pytał rozjaśniony. 

— I kocham, — westchnęła ci- 
chutko, a potem uśmiechnięta:—cóż, 
dobrze już panu? Przestanie pan na- 
rzekać? 

— Już minęło,—powiedział roz- 
promieniony,—teraz świat dla mnie 
jasny, piękny, pełen kwiatów i szczę- 
ścia; a wszystko to zawdzięczam tū- 
bie, moja najmilsza,—nachylił się ku 
niej, chcąc ją ucałować, 

— Nie! Niel—odsunęła się szyb- 
ko,—poco mamy psuć sobie wraże- 
żenie wieczoru? 


— Czy naprawdę to psuje?—za-- 


wołał z niedowierzaniem wesołem. 

— Psujel Czy pan nie może mnie 
kochać z daleka? miłością idealną? 
czystą? Dlaczego muszą w grę wcho- 
dzić zmysły brutalne? 

— No, tak, zapewne... tylko, że 
w każdym człowieku kochającym 
budzą się odruchowo instynkty czu- 
łości i znajdują swój wyraz w poca- 
łunku. 

— 0, przepraszam, —zaprzeczyła 
z żywością,—nie w każdym, tylko w 
tym, który dał się opanować zmy- 
słom i im ulega. 

— A oećż pani powie o matce, — 
uśmiechnął się, —gdy ona całuje dziec- 
ko swoje i pieści, czy ulega zmysłom? 

— Matka, co innego. 

— Zupełnie to samo. Pocałun= 
kiem wyzwala swą czułość. To samo 
chciałem i ja zrobić, bo ja panią go- 
ręcej i silniej kocham aniżeli matka, 
—znów się nachylił tuż nad nią. 
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ta z życia i stosunków ochotniczych 
straży ogniowych "na prowincji, z 
uwzględnieniem ich zadań etycznych 
i kulturalnych. 

2) Utwór winien być nie mniej- 
szy nad 2,000 wierszy drukowa- 
nych. 

3) Rękopis, czytelnie napisany, 
powinien być bezimienny i zawierać 
zamiast podpisu jedynie obrane go- 


,„, dło, lub pierwsze litery imienia i 


nazwiska autora. W dołączonej nato- 
miast do rękopisu zapieczętowaneś 
kopercie, winien autor podać obok 
godła swego również i nazwisko z 
adresem zamieszkania, 

4) Rękopis z załączeniem na- 
zwiska w kopercie zapieczętowanej, 


„ jak wyżej, nadsyłać należy pod adre- 


sem p. Bolesława Chomicza do Re- 
dakcji „Przeglądu Pożarniczego“ 
(Warszawa, Krak.-Przedmieście nr. 
7) najpóźniej 15 kwietnia r. b. 

5) Za utwór, uznany przez sę- 
dziów za najlepszy pod względem 
treści i formy, przyznana będzie jed- 
na nagroda w sumie rb. 150. 

6) Utwór nagrodzony, przecho 
dzi na własność Redakcji „Przeglądu 
Pożarniczego*. 

7) Co do utworów innych, na- 
desłanych na konkurs i wyróżnio- 
nych przez sędziów, Redakcja za- 
strzega sobie prawo pierwszeństwa 
nabycia na własność i druku w 
„Przeglądzie Pożarniczym*. 

8) Rozstrzygnięcie konkursu na- 
stąpi najpóźniej dn. 15 maja r. b. 

9) Skład osobisty sędziów kom 
kursu będzię podany w czasie najbliż- 
szym. 

+ Zapis na sanałorjum. 
Zmarły w tych dniach w Warszawie 
Piotr Paweł Piańo przeznaczył testa- 
mentem na rzecz sanatorjum dla cho- 
rych piersiowych w Rudce majątek 
swój Pyry w pow. grójeckim, warto- 
ści około 50,000 rb, Otwarcie testa- 
mentu jeszcze nie nastąpiło, nieznaną 


więc jest w szczegółach forma tego 
testamentu, poczynionegó przez te- 
statora. ' 


Wybuch. We wsi Jesionka, w 
pow. łęczyckim, syn miejscowego ko- 
wala znalazł okrągły kawałek meta- 
lu, który położył na kowadle i zacząć 
rozbijać. Nagle nastąpił wybuch i nie- 
rozważny młodzieniec poniósł śmieró 
na miejscu. Był to, jak się zdaje, od- 
łamek granatu. 

+ Napad. W pobliżu wsi Krze- 
simów w lubelskiem, na furmanki 
żydowskie napadło kilkunastu uzbro- 
jonych bandytów. Zranili oni lekko 
jednego z furmanów Lipę i ciężko 
strażnika ziemskiego, Tarasa'Siburce- 
v AOP AOp pruning oraa 

ałasz. Bandyci zabrali jadąc = 
om kilkaset rubli i źbiegli. ANY 


m m, 


Odtrąciła go niemal, bo nie mia- 
ła się gdzie usunąć i zawołała gniew- 
nie: 

— Nie chcę! Nie dotykaj mnie 
pan, bo się pogniewamy. 

Sądził, żę z nim się przekoma- 
rza, gdyż dawniej pozwalała mu się 
pocałować ma zgodę, a teraz pogoó- 
dzili się. Zręcznym ruchem przycią- 
gnął ją do siebie i ucałował zaru- 
mienioną twarz, l 

Odepchnęła go i wyciarając chu- 
steczką miejsce pocałunku, zmierzyła 
go oczyma wzgardliwie, mówiąc: 

— Wstrętny pan! Jak można w- 
żywać siły fizycznej! 

Ochłonął nagle, widząc jej gniew 
i rzekł z wyniosłą grzecznością: 

— Przepraszam panią... sądziłem, 
że jesteśmy w dawnej zgodzie. 

+: — Nie wspominaj pan o tem! Nie 
chcę słyszeć! 

W progu stanęła matka i mówiła 
z dobrym, macierzyńskim uśmie- 
chem: 

— Ależ zagadaliście się moi pań 
stwo młodzi! Wołam... proszę na ko- 
lację, a wy ani słyszycie. 

Pierwsza wstała Klara, dumna, 
wyprostowana i powiedziała swobod- 
nym głosem: 

— Przepraszam mamę... idziemy, 

Matka wszczęła rozmowę z Tar- 
skim o sklepie, pogodzie, najśwież 
szych nowinkach. 

(D: « n.). 


* 
„Z 


Jadwiga Mosryńska. 
ciężar łez, 


O! gdybym mogła skrzydły silnemi 

Wzbić się w obłoki, 

Unosząc ciężar łez smutnej ziemi 

Na szczyt wysoki — 

l tam te krople rozsiać w skał łany, 

Jak siewca zboże — 

Plon ludzkiej krzywdy, plon niena- 
[zwany 

Wyrósłby może, ] 

Ohoćby tytanów zdobyć hart woli, 

Posiąść ich moce, 

Nie dźwignąć niemi takiej niedoli, 

Jak tay sieroce... 

A checiaż skrzydła młode rozwinę 

W przestwór szeroki, 

Nie wznieść mi ciężkich łez, jak mat- 

[czyne, 

Na szczyt wysoki,... 

Nie czas mi skrzydeł sposobić w 

[drogę, 

Przestrzeń dalekal 

Dźwignąć ciężarów takich nie mogę, 

Jak łza — człowieka. 

Choćby me skrzydła wzięły hart 

[stali 

W pożarąch słońca, 

To łza ludzkości rdzą je przepali, 

Eza — krzywdę żrąca. 


wena DAK 


przedstawienia dla naszych 
f renumerałorów. 


Na 18-46 z rzędu przedstawienie 
dla Prenumeretorów naszych, które 
odbędzie się w teatrze Popularnym 

we środą 29 Stycznia, 
wybraliśmy dwa nader zajmujące ut: 


wory, a mianowicie: 


Wesoły dzień Napoleona 
| Szpieg Bonapartego. 


W obydwóch tych utworach wystąpi 
gościnnie artysta teatru Krakowskie- 
go, p. Józef popa, który jest 
niezrownauym tak w roli" Napoleona, 
jakoteż w roli szpiega, 

Że względu na udział gościa 
Krakowskiego, zmuszeni jesteśmy ce- 
ny biletów na to przedstawienie 00- 
kolwiek podnieść, a mianowicie; 


Loże p rb, 2 kop. 20. 


Krzesła w 1,218 , 76 kop 
3 4, 6,61 7 60 „ 
z &, 9, 10,11i12 50 is 
3 18, 14 i 16 . 46 , 
% 16,.17 1 18... 67 „ 
M ozostałe , +38 + 
pa oczne bliższe. 48 , 
3 dalsze , . . „ 40 g 
s najdalsze . 82 , 
"Balkon" 1 rzędu . 42 s 
a 218... 37 
1050 414600 + 08/9904 
J BATARIA 45 
Galerja numerowana , 25 , 
Š nioenumerowana. 16 


D 
Szatnia i programy bezpłatnie. 
Bilety, za okazaniem kwitu z o- 
Lpęczzią, prenumeraty, nabywać moż- 
a w administracji pisma naszego. 


| mówione oi 


Kronika. 


a A 


= (1) Przyjazd gubernato» 
pa, Gubernator piutrkowski szam- 
belan Jaczewski przybędzie do. Ło- 
dzi we wtorek d. 28 b. m. 

` (W Książeczki registra» 
Cyjne dla supeo żydów, udających 
się w sprawach handiowych do Ce- 
Burstwa, 54 już do odebrania w magi- 
stracie łódzkim. 

Dla otrzymania książeczki, osoby 
Zainiereeowane winny podawać na 
imię prezydenta odnośną prośbę, Z 
Zaiączeniem swiadectw, że aBą rzeczy- 
Wiscje kupcami, 

= (7) Sanacja w przemyśle. 
W kołach łódzkich kupców i prze- 
mysłowców powstał projekt utworze- 
nia instytucji, która zajmie się sana- 
eją stosunków handlowych pomiędzy 


fabrykantami a kupcami z Qesarstwa. 
Wczoraj odbyło sią już w tej sprawie 
zebranie poufne, na którem przyjęto 
szereg ważnych uchwał dła Uregulo- 
wanią kwestji kredytu, 


— (b) 6 imiona żydowskie. 


wydała 
patentach 
kupcem 

podlug 


Izba skarbowa piotrkowska 
rozporządzenie, aby w 
handlowych, wydawanych 
żydom, wpisywano imiona 
metryk. 

= (8) Bla bezrobałnych. 
Na ostatniem zebraniu komitetu oby- 
watelskiego uchwalono, aby nie wy- 
dawać zapomóg robotnikom strajku- 
jącym. 

Główny kasjer p. Hordliczka 
wręczył opiekunom I, III, VHI, IX i 
X okręgów miejskich, według przed- 
stawionych mu list, 814 r. do padzia- 
łu między bezrobotnych. a 

Następnie dyskutowano sprawę 
założenia taniej kuchni. Na razie za- 
niechano urzeczywistnienia powyż- 
szego projektu, gdyż niema odpo- 
wiednich sił, któreby zajęły się ôr- 
ganizacją pomienionej instytucji. 

Ze swej strony. upoważnieni je 
steśņmy do zaznaczenia, żę gmina 
marjawicka, która urządziła u siebie 
przy ul. Franciszkańskiej tanią kuch- 
nią, oświadczyła gotowość wydawa- 
nia porcji wszystkim zgłaszającym 
się, zaopatrzonym w zaświadczenia 
komitetu obywatelskiego. 

Rachunki na wydane porcje regulo- 
wanoby z komitetem w pewnych o- 
kreślonych terminach. 

„ Przypuszczamy, że komitet chęt- 
nie przystanie na powyższą propozy- 
cję R. marjawiekiaj, gi 

. Władysław Wagner sporzą- 
dził plany miasta, podzięlonego na 
rewiry, 

Plany te wręczono przewodniózą- 
cym okręgom. 

Następne 
się 29 b, m. 

„ Do tej pory zebrano dla pozba- 
wionych pracy 85,000 rb. 

(8) W sprawie szkół kar 
łuckich. 10-go b. m. w kancelarji 
gminy Radogoszcz odbyło się zebra- 
nie przedstawicieli _ administracji 
gminy w sprawie otwarcia nowyc 
ziesięciu szkół elementarnych. na 
Bałutach, orąz rozważęnia szeregu 
innych spraw, dotyczących szkół 
gminnych, f 

Między innemi uchwalono spre- 
wienie mebli do nowych szkół pole- 
cić obywatelowi z, Bałut, Józefowi 
Szpikermanowi, ezłonkowi _ komisji 
szkolnej, po następującej cenie; za 
szkolną ławkę na 2 miejsca po 6 rb. 
90 kop, za tablicę po 12 rub. i za 
katedrą po 18 rub, wydatki te po- 
Btanowiono wnieść na rachunek skia- 
dek szkolnych. 

Wskutek powyższego do redak- 
cii naszej zgłosiło się grono rzemieś|l- 
ników z Bafut i oświadczyło, że po- 
wyższa uchwała jest niesprawiedliwą 
gdyż wszelkie roboty oddawane być 
winny nie z wolnej ręki FE je- 
dnostce,lecz drogą licytacji. 

Wówczas bowiem można  osiąg- 
naé przystępniejsze warunki, oraz 
wobec panującego zastoju w prze- 
myśle, przy zamówieniu utrzymać 
się może grupa mniej zamożnych 
rzemięślników, skazana tymczasowo 
na przymusowe bezrobocie. 

Zupełnie podzielamy powyższe 
zdanie i sądzimy, że zarząd gminy 
Radogoszcz cotnie swą uchwałę i o- 
głosi licytację na dostawę umeblowa- 
nia do szkół batuckich. 

= (9) 0 bibljotekę. Zarząd 
Stow. zawodowego krawców żydów 
zwrócił się do gubernatora z prośbą 
o pozwolenie na otwarcie przy Stow. 
bibljoteki i czytelni dla członków, 

(s) Z muzeum nauki i 
sztuki. W niedzielę dnia 26 b. m. 
zwiedzającym zbiory Tew. muzeum 
nauki i sztuki w lokalu na ul. Piotr- 
kowskiej 91, udzielać będzie wszel- 
kich wyjaśnień w dziale przyrodni- 
czym dr. fil. Bolkowska, Objaśnienia 
udzielane będą od godz. 5 i pół. 

(r) Tow. krzew. oświaty 
przypomina, że jutro, w sobotę 25 
bm. o godz. 8 wiecz., w lokalu przy 
ul. Mikołajewskiej nr. 11, dr. filozofji 
M. Przedborska, wyglosi odczyt o po- 
czątku filozofji greckiej. Pierwiastek 
filozoficzny greckiej mitologji. Samv- 
dzielny rozwój filozofji: problemai 
kosmologiczny, a) Filozofowie Jońscy: 
kwestja materji wszechświata, b) Py- 
tagorejczycy: Świat - jako kosmos, č) 


posiedzenie odbędzie 


= 


Eleaci: nauka 0 niezmienności bytu, 
d) Zagadnienia dualizmu, e) Teorja 
atomów. 

Odczyt wypowiedziany będzie w 
formie popularnej, dla wszystkiech! 
dostępnej. 

W niedzielę, 26 hm. 0 godz. 4 
po południu, dr. M. Kaufman —„Ta=. 
jemuicze własności krwi“. Skład krwi; 
surowica i jej własności; szczepienie 
ochronnej leczniaze zastosowanie gu- 
rowiey; immunizacja; objawy anaflak- 
sji, badanie krwi w medycynie 58Ą- 
dowej; wzajemny stosunek surowicy 
u różnych gatunków zwierząt, 

Bilety wejścia 0d 10 kop, do 80, 
dla członków 5 kop, 

= (r) Z $abryk. Administra- 
cja fabryki Zajherta, przy ul, Suwal- 
skiej nr. 6, zawiadomiła robotników, 
jà z powodu zastoju w przemyśle, 
fabryka za dwa tygodnie zostanie 
zamkniętą, | 

W fabryce tej pracuje 105 Tô- 
botników. i 

— Administracja fabryki Ferdy- 
nanda Geldnara zawiadomiła robotni- 
ków, że z powodu braku obstalun= 
ków od dnia dzisiejszego fabryka 
będzie czynna tylko 4 dni w ty- 
godniu, 

— Administracja fabryki Karme- 
la i Winera, przy ul. Składowej nr. 
89, zawiadomiła, że z powodu braku 
obstalunków fabryka od 6 lutego bę 
dzie czynna 8 dni w tygodniu. 

= (z) Ze szpitala św, Ale» 
ksandra. Dnia 27 b, m. odbędzie 
się posiedzenie eame) powiatowej 
rady opiekuńczej Tow, dabroczynnoś 
ci, ną którem rozpatrywane będą 
sprawy dotyczące szpitala św, Alelc= 
sandra. 

- (s) Walki atletów. P. Wła- 
dysław Pytlasiński prosi nas 0 za- 
znaczenie, że z dniem 18 b. m. prze- 
stał być sędzią w zapasach atletów, 
odbywających się w cyrku Truzzi'ego 
na Targowym rynku. 

= (ù Z Tow. ebstynentów 
„Przyszłość, Zebranie zwyca, 
ezłonków Tow. odbędzie się w nie- 
dzielę, dnia 26 b. m, © godz. 2 i pół, 
w lokalu przy Stow. nauczycieli, ul. 
Konstantynowska M 6. Na temat 
przeciwalkoholiczny odoaytany będzie 
referat p. t. „Wróg życia”. 

= (r) Ze Związku prac. ap- 
tekarskich. Zebranie organiza- 
cyjne Tow. wzajemnej pomocy _ pra- 
cowników aptekarskich w Łodzi od- 
będzie się w środę dnia 29 b. m. w 
lokalu Tow. zwolenników rozwoju fi- 
zycznego, przy ul. Nawrot „N 28, 0 
godz. 10 wiecz. 

= (r) Z cechu mularzy. — 
W niedzielę dnia 26 b m, w. lokalu 
własnym przy zbiegu ulicy Zielonej 
i Długiej, odbędzie się o godzinie 8 
pe południu ogólne zebranie człon- 

ów cechu czeladzi mularskich, 

Zarząd jas członków o liczne 
arche o a wzięcia udziału w wy- 

orach nowego zarządu, 

— (b) Z cechu tkaczy. W 
lokalu przy ul. Głównej nr, 84, odby- 
ło się roczne zebranie czeladzi tkac- 
kich. Zebranie, na którem obecnych 
było 80 członków, zagaił starszy cze- 
ladnik p, Putz. Odczytano sprawoz- 
danie z ostatniego zebrania, które 

Pao ARAN się w następujących cy- 
rach; 

Z roku 1911 pozostało 960 rb. 20 
kop w roku 1912 zebrano 867 rb. 95 

op, i l 
Rozchody wyniosły: chorym wy- 
płacono 889 rb, 60 kop., na pogrzeby 
zmarłych członków 186 rb.; za ko- 
morne 76 rb., inne wydatki 196 rb, 
95 kop. Ogółem 841 rb. 56 kop. 

Pozostało w kasie cechu na rok 
1913 — 056 rb, 60 kop. 

Wybory nie przyniosły żadnych 
zmian: wybrano ponownie zarząd do- 
tychczasowy. 

= (r) Maskarada Towarz. 
Teatralnego zapowiada się jak 
najlepiej, czego dowodzi znaczna ilość 
sprzedanych biletów. 

Przy stołach z szampanem i cu- 
krami zasiądą artystki naszych teat- 
rów w asystencji gospodarzy zabawy. 
W oddzielnym kiosku sprzedawane 
będą żywe kwiaty. bBombonierki w 
znacznej ilości zawierać będą oprócz 
smacznych łakoci miłe niespodzianki 
oczekiwać więc należy, Że popyt na 
nie będzie ożywiony, gdyż napewno 
każda: maseczka zechce spróbować 
swego szczęścia. 

Dwie orkiestry bez przerwy przy- 


Jita sią smoła w kotle. 


grywać Aa ożywionej intrydze, ni 
czem nieskrępowanej, gdyk demasko< 
wanie jest stanowozo wzbronione,  ' 

Początek zabawy, która zjedno- 
czyć mą w sali Koncertowej jaknaj- 
szersze koła towarzystwa łódzkiego, 
— o godzinie 11 wieczorem. 

Bilety sprzedaje cukiernia Go: 
stomskiega (Roszkowskiego), a jutro 
od 7 więca. — w kasie sali Konger- 
towej. 

= (s) Wieczornica. Jutro o 
godz. 6 wiecz. w gmachu gimnazjum 

olskiego przy ul. Nowocegielnianej 
ie 9 odbedzie się wieczorniea poświę- 
cona twórczości młodej Polski, 

Między innymi odegrany będzie 
fragment z „Wesela* Wyspiańskiego, 
oraz jednoaktówka Qorczyńskiego „Po- 
liczek*, 

Nader urozmaicony : program zam 

kończą tańce i gry towarzyskie. 
(r) Z „Liryć W niedzielę 
dnia 26 b, m. łódzkia Tow. śpiewa- 
cze „Lira w lokalu własnym przy 
ulicy Piotrkowskiej NM 91, urządza 
dla swych ozłonków, ich rodzin i go- 
ści wieczór towarzyski 6 nader i 
rozmaiconym progremie. 

Między innemi, prócz udziału ko- 
ła pedriacć t tti Tow. wystąpi chór 

Liry* pod batutą swego dyrektora 
Tadeusza Joteyki. | 

Po skończonym programie oñ- 
kac Pea tańce. j i 

oczątek zabawy 6 godzinie 6 pa. 


południu. 
- Wypadki, 

= (2) Napad bandycki. Do 
mieszkania dr, Władysława Mierzyń- 
skiego przy ul. Zarzewskiej nr, 47, 
dostało się wczoraj wiecz, dwuch 
bandytów, którzy, grobąe obecnej w 
mieszkaniu służącej  rewolwerami, 
zrabowali 200 rb, w gotówce, dwa 
pierścionki, B ordery rosyjskie i dwa 
medale niemieckie, 

sz Aresztowanie zło» 
dziei. Agenci wydziału a Rb 6 
aresztowali na Bałutach złodziei: Ja- 
błońskiego, Karpa, Wenika i Marzew- 
skiego. 

Znaleziono przy nich noże i.wy= 
trychy. 
= (b) Śmiała kradzież. — 
Przy szosie Rokicińskiej NkŁ 12 doko- 
nano  wozoraj rano śmiałej kra- 
dzieży. 

Do mieszkania robotnika Finkie- 
go, dostało się 5 złodziei, którzy wya 
nieśli z mieszkania całe umęblowanie, 
oraz garderobę, bielizną i inne 
Wasg, pozostawiając gołe ściany. 

radzież była spełniona rano i 
sąsiedzi byli przekonani, że F. wy- 
prowadzą sią g mieszkania. 

Zawiadomiona o powyższej kra- 
dzieży policja aresztowała 11 osób, = 
których 8 przyznały się do udziału w 
kradzieży, "BR 

= (p) Z głodu. Przy ul. Króte 
kiej nr. 14, uległ zupełnemu wyczer- 
panta sił z głodu, handlarz, Dawid 

ewkowicz, lat 81. 

Przy ul, Krótkiej nr. 4, znalezjo- 
no w zupełnem wyczerpaniu sił 
z głodu, jakiegoś niemowę, lat około 
40, z nazwiska nieznanego. 

= (p) Napad. Przy uL Zgier- 
skiej nr. 67, Hapide to na Lóona 
Tornaszewskiego, robotnika, lat 28 i 
zadano mu nożem rany w głowę, 
prawą rękę i lewe przedramię. 

W stanie ciężkim odwieziono go 
do szpitala Poznańskich. | 

= (p) Zaczadzenie, Przy ul 
Przejazd mr. 86, wskutek wadliwie 
urządzonego pieca, zaczadziła Się ror 
dzina, złożona z 7 osób i służącej. 

= (9) Pożar kaoryki, Wczo- 
raj, o godz. 7 wiecz. wybuchnął po- 
żar w fabryce wyrobów wełnianych 
br. Kohn, przy ul. Benedykta nr. 74, 

Pożar powstał na pierwszem pię- 
trze i ogarnął szybko dwa wyższe 


` piętra, Na ratunek przybyły I i II od- 


dział straży ogniowej ochotniczej 
oraz straż miejska, której, dzięki 
usilnej pracy, udało się pożar zloka- 
lizować, 

Straty wynoszą około 80 tys.rb. Fab- 
tyka ubezpieczona była w dwuch 
Towarzystwach. 

— Wczoraj o godz. 7 wiecz., w 
fabryce tektury smołowcowej Rudol- 
fa Scholca przy ul, Wodnej 38, zapa- 
Pożar zagra- 
żał budynkowi fabrycznemu, wobec 
czego zawezwano na ratunek IV od- 
dział straży ogniowej ochotniczej. 

Ogień słumiono w ciągi godziny, 
mtraty nieznaczne. ' 


r ii _ a an T p SE 


_ Zamiejscowa. 


= (2) Z meniętnata „zgier= 
skiego, Prezydent m. Zgierza u- 
zyskał pozwolenie generał-guberna- 
tora warsaka rai na powiększenie 
funduszów rozjazdowych z 60 na 300 
rb. rocznie. l 
} == (r) Aresatowanie bandy- 
tów, 2 Pabjąnic donoszą: policja 
miejscowa otrzymała wiadomość, że 
w domu przy ul. Długiej nr. 17, u- 
krywają się bandyci. Dom ten oto- 
czył silny oddział policji, W jednem 
z mieszkań aresztowano znanego ban- 
dytę Krajewskiego i jego kochankę. 
Zmaleziona w mieszkaniu kores- 
pondencja przekonała policję, że 
mieszkąnie to jest punktem zbornym 
bandytów. Pozosławiona straż nie 
czekała napróżno; przybyli tam trzej 
mężczyźni i 4 kobiety—całonkowie 
organizacji bandyckiaj. ï 
= (x) Kary administraçyj= 
me. Gubernator -piotrkowgki skazał 
NAN atkec kita mieszkańęa gminy 
Nakielnica, pow. łódzkiego, Kazimie- 
rza Łęckiego, za nielegalne utrzymy- 
wanie broni, na 2 miesiące aresztu i 
mieszkańca gminy Marehwaocz, Józe- 
fa Staszaka, za noszenie przy sobie 
żelaznego „kastetu* — na 7 dni a- 
AE (2) Wyb dzi 
= (x) Wybory sędziego. — 
Z powodu zgonu Ś. p, Btanisława Ju- 
noszy Szaniawskiego, właściciela ma- 
jątku Babice, który piastował urząd 
sędziego gminnego 6 okręgu powiatu 
łódzkiego, wkrótce odbędą się wybory 
nowego sędziego. W tym celu wła- 
dze powiatowę A. pajezyt zwołać ge- 
brania gromądzkie w gminach, wcho- 
dzących w skład wspomnianego 0- 
kręgu sądowego, mianowicie: Babice, 
Puczniew, Rszew i Brus, 
= (b) Katastrofa kolejowa. 
Wezoraj rang, powodu złego na- 
stawienia zwrotnicy, wykoleił się na 
stacji Koluszki parowóz pocią Kde. 
jerskiego, idącego z Granicy do War- 
szawy. 
Wypadku z ludźmi nie było. 
Ruch pociągu na linji przerwany by! 
z górą dwie godziny. 


Ze sceny | estrady, 
Teatr Polski (Cegielni ma 63). 


Z kancelarji teatru komunikują 
nam, co następuje: 


Dziś po cenach M p rratufiy AF- 
cywesoła komedja M. Bałuckiego p. 
t „Klub kawalerów* z p. Gromnieką 
w roli Ochotnickiej i Maliszewską 
wyborną odtwórczynią roli Dziurdziu- 
lińskiej, 

— Jutro, w sobotę o 4 po połud. 
po cenach najniższych „Klub kawale- 
rów* o 8.1 pół w. „Mezaljans* po raz 
drugi. 

— W niedzielę, o 3 i 
mdniu „Klub kawalerów*, 
„Mezaljans*. 


ół po po- 
0 ET 


Teatr Popularny. 


Z kancelarji teatru" komunikują 
nam, 60 następuje: 

Dziś w piątek „Zołnierz Kólowej 
Madagasiceru *. 

Jutro, w sobotę po południu po 
cenach najniższych „Zołnierz Królo- 
wej Madagaskaru*, wieczorem po raz 
pere nkaże się efektowna sztu- 

aw 5 aktach W Gąsiorowskiego 
pod tytułem „Pani Walewska* z go- 
ścinnym występem artysty teatru 
krakowskiego Józefa Popławskiego, 
który odtworzy główną postać Napo- 
leona. 

Koncert orkiestry filhar- 

monicznej, 


Drużyna warsz. orkiestry filhar- 
monicznej pod batuta Zdzisława 
Birnbauma zapowiada swój koncert 
najbliższy na czwartek d. 80 b. m. 

Na konegrcie tym poznają łodzia- 
nie niezw,„kły talent wirtuozowski, 
14-letnią ssrzypaczkę Ceoylją -Han- 
sen. Młoualutka artystka jest uczen- 
nica głośnego pedagog prof. Auers, 
z którego szkoły wyszły w ostatnich 
czasach takie talenty, jak Elman, 
Zimbalist, Połakin, Jóżet Chejteo i 
inni. { 

Dotychczasowe wvstępy młodej 
skrzypaczki na estrxdnvh koncerto- 
z były jednem pasmem tryum- 
ów. 


Prasa i publiczność prześciga 


się w pochwałach pod adresem Han- 
sen, wysuwając na plan pierwszy 
szeroki, soczysty i zarazem piękny 
ton, skończoną doskonałość technicz- 
ną.i zupełne zrównoważenie arty- 
styczne, Jeden m najpoważniejszych 


„krytyków petersburskich pisze: po- 


mimo 14 roku Życia Hansen przed- 
stawia się bez przesady, jako arty- 
stką skończona, bogato wyposażona 
przez naturą i już obecnie panującą 
zupełnie nad instrumentem; technika 


0, Hansen wyróżnia się niezwykłą 
bieg 


ością, lekkością, krystaliczną 
czystością i przejrzystością. A przy- 
tem duży, śpiewny, dźwięczny ton, 
nadzwyczajne poczucie rytmu, zadzi- 
wiąjącą pamięć i głęboka muzykal- 
ność. Jest to prawdziwy talent z 
„Bożej łaski, o niezwykłej przy- 
szłości artystycznej. 

Program koncertu, poświęcony 
wyłącznie dziełom Czajkowskiego, 0- 
bejmuje, między innemi, „Sonate Pa- 
tok czną* i „Koncert skrzypcowy 

-dur“, 

Bilety — w składzie instrumen- 
tów muzycznych Frydburga i Koca, 
ul. Piotrkowska mr. 80. 


erę =m: 


Z teatru, 


Teatr Polski 
ja ty 4 gbrstać ko- 


medja w 4 obrazach Ber- 
narda Shawa. 


Bernard Shaw należy do narodu, 
czytającego biblję. Być może, Że w 
dzieciństwie zapadł mu do duszy 
tekst pisma św«  „Nieprayjaciółmi 
czławieka — domownicy jega*—l ma- 
ksyma ta przeistoczyła się w afo- 
ryzm końcowy aktu czwartego: — ro- 
dzina kończy swe istnienie i państwo 
musi dzieci wychować”. 

Shaw — jak Nowaczyński—bar- 
dzo sceptycznie zapatruje się na poży- 
tek rodzinnego obecnego ustroju. Gte- 
boki analityk duszy ludzkiej, wery- 


fikator starych praw, presao ta: g 
k 


nych wartości, widzi, jak na dłoni 
gwierzę ludzkie, które pod pianką 
wozy ukrywa swe instynkty. 

I to zwierzę, starzejąc się, staje 
sią bardziej zepsutem, oynicznem, ża- 
łującem swej młodości... Rodzina da- 
je mu pole do wywierania na niej 
swych gniewów, do pogiewu swoich 
rzekomych zasad,. Tak po wsta- 
je powoli nienawidzenie się wża- 
jemne, najpotężniejsze — bo skkuwa- 
jące ludzi więzami węzłów rodzin- 
nych, 

W komedji „Mezaljana” Shaw 
spróbował skarykałurować życię rodzi- 
ny. — W domu kupca-burżuja, Job- 
na Terletona — panuje chaos, Córce 
jego Hipatji (p. Czechowska) znużo- 
nej kłamstwem domowników i roman- 
sami ojca, oświadcza się stary lord 
i jego syn. Ona żywi ku nim pogardę 
i popełnia w pogoni za oryginalnymi 
mężczyznami szereg ekscentryczno- 
ŚCI... 

Nagla = spada aeroplan Z at- 


letką—polką (p. Gromnicka) t AA i 
arleton 


gentem Joelem Perciyal. 
przyjmuje ją owacyjnie, jako oudzo- 
ziemkę — córę narodu, któremu po- 
zostało po straceniu bytu polityczne- 
go — „zdobywanie kultury*,„—Rychło 
wszyscy mężczyźni oświadczają się 
jej a ona... zadrwiłą z nich i... opusz- 
cza dom kupca i 

Akcja utworu toczy się u auto- 
ra ociężale; aforyzmy są dosyć ga- 
datliwe, nie mają dawnej błyskawicz- 
ności i głębi. Pomimo swego talentu 
Shaw w „Mezaljansie* nie ma siły 
i staje się nudnym, pomimo że chciał 
być wesołym karykaturzystą. 

Artyści Teatru polskiego — pod 
względem wykonania — dali prawdzi- 
wy koncert, Tylko pan Leśniewski 
grał w tonie farsy i budził wesołość 
tam, gdzie należało budzić ironiczny 
uśmiech. 

Wystawa wspaniała, 

Oryginniność sztuki wróży jej 
powodzej! 

NB. Muszę nadmienić, że w an- 
traktach przygrywa bardzo ładny zo- 
spół, którym dyryguje p. Chwat — 
skrzypek, posiadający przepiękny 


ton. 
A. W. M. 


<a , q 


a= r. 
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Z MUZYKI 


Pan Wertheim, koncertuje u nas 
po raz drugi w bieżącym seżonie. 

Recital, dany przez tego piani- 
stę, utwierdził mię w tem, 60 6 nim 
pisałem po pierwszym jego kancer- 
cie. Jest to artysta, zrównoważony, 
o technice poprawnej, subtelnej i o 
wielkiem poczuciu muzykalnem, ale 
jak swego cząsu zaznaczyłem, nie 
estradowy wirtuoz wielkiej miary o 
szęrokim rozmachu, i dla tej przy- 
czyny, powinien unikać utworów, pi- 
sanych w wielkim stylu, bądź klasy- 
cznych, bądź też oczysto wirtuozow- 
skim charakterze — ztąd więc, ani 
Ohacona Bachą w przeróbce Busonie- 
go, ani tembardziej Mefisto+walo Ei- 
sata, nie nadają się dogry Wertheima, 
Wykonuje on je poprawnie, technioz- 
nie bez zarzutu, ale bez tej potęgi i 
siły tonu, koniecznej dla LA 4 
m tych utworów, a bez brawury wir- 
tuozowskiej tak niezbędnej w. tran- 
skrypoiach Lisatowskiqh, . Oeluje za- 
to p W. w odtwarzaniu kompozycji 
mniejszego zakroju, ku czemu posia- 
da znakomite warunki techniczne, 

Takie n. p. Warjacje Haydna, by- 
ły grane bez zarzutu, tylko dla oży- 
wienią ioh monotonnego charakteru, 
należałoby, niektóre z nich, zwła- 
szcza tą o perełkowatych biegnikach, 
cokolwiek urozmaicić, biorąc żywsze 
tempo, wszak „varietas deleetat* po- 
wiadają,W poetycznym „Liebestraum" 
Liszta, więcej poezji 1. pełńlej- 
szego tonu w pierwszej części, a po- 
rywu w środkowej, byłoby bardzo 
odpowiedniem, dla nadania właściwe- 
go charakteru tej quasi improwizacji 

isztowskiej. 

Własne warjacjeę, które nam p. 
Wertheim przedstawił, świadczą o 
jego wybitnym talencie kompozytor- 
skim i obszernej wiedzy muzycznej 
ala graean ubóstwem pomysłów i 
przeładowaniem kombinacji farmo- 
nicznych, z zatraceniem prawie w 
zupełności głównego tematu, mające- 
o służyć do szeregu warjaoji (jest 
ich dziesięć), o zupełnie modernisty- 
oznej formie, 

Ostatnia, dziesiąta, o rytmie a la 
Polącca, jakkolwiek w niej może naj- 
jaśniej występuje przewodni temat, 
jest może najmniej oryginalna w po- 
myśle i przeprowadzeniu. Autor lubu- 
je sią aż do znudzenia swym tema- 
tem, moduluje go przez wszelkie po- 
krewne i niepokrewne tonacje i na- 
reszcie kończy nie ładnie brzmiącemi 
figurami oktawowemi (w terejach w 
dół), 
. Przełądowanie tachnicznemi tru- 
dnościami, wynikającemi z moderni- 
stycznego charakteru tego utworu, 
nie uczynią go prawdopodobnie po- 
pularnym nawet dla fachowych arty- 
atów— autor wykonał swą pracę, ro- 
zumie się znakomicie. Przyjmowany 
nader serdecznie, zagrał p. W. nad 
program Btludę Szopena f-dur i chro- 
matyczną Btiudę Liszta — obie, jako 
leżące w jego rodzaju gry, znako- 
micie. 


E, Smtdowięz. 


Kronika sądowa. 


Q podrabianie mleka. 


Sędzia pokoju 5 rewiru rozważał 
sprawę  Żó-letniego leka  Papiero, 
86-letniego Józefa Iibmana i Miro- 
sława Nejmanowskiego, oskarżonych 
o sfałszowanie mleka, 

Dnia 17 maja 1912 roku na sta- 
cji Łódź-fabryczna zauważono, że wy- 
żej wymienieni do bań z mlekiem 
dolewają wody. 

Zandarmerja kolejowa „zawiado- 
miona o tem, wszystkie banie z mle- 
kiem odeslala do laboratorjum miej- 
skiego, guzie stwierdzono, że w 4 
baniach dolano 30 proc. wody. 

Na sąyizie oskarżeni do winy się 
nie przyznali. Nejmanowski do spra- 
wy. się nie stawił, przeto sprawę co 
dą niego wyłączono. 

Po zbadaniu świadków sędzia 
skazał Libmana i Papiera za oszustw vs 
po 2 miesiące więzienia. 

6) 
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Telegramy. 


(Tel. Ag, Pat). 


Misja mongolska. 

PETERSBURG, 28 stycznia, — 
Najjaśniejszermu Panu miała zaszczyt 
przedstawić się nadzwyczajna misja 
mongolska, przybyła dla wyrążenia 
wdzięczności Jego Cesarskiej Mości 
za uznanie przez Rosję samodzielnoś- 
ci Mongolji. 

Sprawy finlandzkie. 

PETERSBURG, 28 stycznia. Pe- 
tersburski sąd okręgowy, bez udzia- 
łu przysięgłych, rozważął dziś spra- 
wę burmistrzą 1 radnych miasta Niu- 
sztądu, Sedermana, Bloma i Frika, 
oskarżon. 0 przeciwdałałanie we wpro- 
wadzeniu w życie ustawy, 0 trówno- 
uprawnieniu rosjan w Finlandji. Blom 
na rozprawę się nie stawił, dwaj in- 
ni odpowiadali z więzienia. Sąd gka- 
zał oskarżonych na pół roku więzie- 
nia każdego, bez pozubawienią praw. 

Katastrofa kolejowa. 

KIJÓW, 28 stycznia. — Na przy- 


stanku Kisielówka kolei południowo< * 


żachodnieh, pociąg towarowy naje- 
chał na osobowy, Rozbite 2 paro- 
wogy i € wagonów, Ranni ciężko 
Borja maszynisty i jeden po- 
różny. 
Austrja saiozymaje rezer- 
wistów. | 


„WIEDEŃ, 28 stycznia, — „Nene 
Freię Presse“ ząprzecza wiadomości 
o tem, że rozpoczęło się uwalniania 
powołanych do szeregów rezerwistów 
i twierdzi, ża "dotychczas zdarayły 
się tylko pojedyńcze wypadki ur "R 
ule o ogólnym powrocie do 
domów rezerwistów nie mor 
że być mowy. 


Telegr. własne. 
plow. Kur. Łódzki. 


Wyodręknienie Ghełme 
szczyzny. 

PETERSBURG, 24 stycznia (Wł) 
Wczoraj pod przewodnictwem Haru- 
sina rozpoczęto posiedzenia komisji 
w sprawie wprowadzenia w życie 
prawa o wyodrębnieniu Ohełmszczy= 
zany 


W posiedzeniach biorą udział 
Strolman, Arbuzow, Szymkiewiez, pos, 
Ozichaczew, gubernator siedlecki ł 
lubelski oraz arcybiskup Eulogjusz, 
Komisja rozpatrzyła przedewszystkiem 
koszt przeniesienia  gubernji do 
Chełma, wybór posłów z gub. chełm 
skiej i utworzenie instytucji sądowni- 
czych. 
Amnestja. 

PARTERSBURG, 24 stycznia, (wł). 
Dzisiejsze dzienniki donoszą, że na 
wczorajszem posiedzeniu Rady mi- 
nistrów powzięto uchwały w sprawie 
amnostji. W myśl tej uchwały za- 
kres amnestjj będzie nieco rozszerzo” 
ny w porównaniu z amnestją jaką o< 
głoszono z powodu urodzenia się Nas 
stępcy Tronu. 

Kolonizacja niemców. 

PETERSBURG, (wł.) 24 stycznia. 
Gubernator besarabski w sprawozda» 
niu rocznem zwraca, uwagę NA roz 
szerzenie się posiadłości niemieckich 
w pasie gran. pomiędzy  Besarabją 
a Rumunją i proponuje w energiczny 
sposób przeciwdziałania. 
Aresztowanie defraudanta. 

KRAKÓW, 23 stycznia (wł).— 
Aresztowano w jednym z tutejszych 
hoteli urzędnika pocztowego z Wilna, 
który zdefraudował na poczcie wi- 
leńskiej 68,800- rb., które znaleziona 
przy nim, Urzędnik został odstawio- 
ny do więzienia. 

Wandalizm. 

LONDYN 24 stycznia, (wł). — 
W narodowej galerji obrazów w Lorn- 
dynie pociąto szereg cennych dzieł, 
tak, że nuleży uważać je za zupełnie. 
zniszczone. p 

Strajk gazowników. 

KRAKOW, 28 stycznia (wł.)-— 

Strajk rubotników gazowych trwa 5% 
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19. 
w dalszym ciągu. OQdnośne władze du niemieckiego, który chciał doko- tylko pokojowi na Bałkanach, ale ca- niej 4 dywizje wojska, zaś Bułgarja 
a. nie chcą, odbywać pertraktacji z ro- nać na Turcji pospolitego wymusze- łej Europie. na wypadek wojny z Austrją, da 
botnikami dopóki nie wrócą do pracy. nia. Turcja musiała się bronić przed o Adrjaronol, albo śmierć! Serbji 150,000 źołnierza. 
Reforma wyborcza. gwałtem. KONSTANTYNOPOL, 24 stycz- Generalissimus. 
4 LONDYN, 28 stycznia, (wł.). — W międzyczasie Enwer bej wtar- nia, (wł.).—Utworzono nowy prowizo- KONSTANTYNOPOL, 24 stycznia 
Jutro w izbie gmin odbędzie się dys- gnął do sali obrad i zmusił w. we- ryczny gabinet ministrów, który za- (wł.)» —Ministrem wojny i generalissi< 
1 4 kusja nad projektem reformy wybor- zyra do podania się do dymisji. Wów- raz zebrał się na naradę. Narada musem armji pod Czataldżą zamia- 
; czej, wediug której kobiety mają u- czas i inni ministrowi musieli natych- trwała do późnej nocy. Wieczorem nowany został Izzet pasza, jeden 2 
| zyskać prawo głosowania. W ponie- miast podpisać prośby o dymisję,które o godzinia 8 nowy wielki wezyr, najdzielniejszych generałów, który 
4 8 działek odbędzie się głosowanie. Su- zaraz Enwer bej przedłożył sułtanowi Machmud Szefket-nasza wy- pobierał wykształcenie fachowe w 
l frażystki uprawiają olbrzymią agita- i wezwał go aby dymisjew imieniu or- szedł na balkon gmachu Wysokiej Niemczech. 
Ii E cję. Posłowie, aż do chwili głosowa- ganizacji Jedności iPostępu, przyjął i Porty i edczytał proklamację JAN 
nia lękają się opuścić mieszkanie, zamianował wielkim wezyrem Saida do ludu, która kończyła się 
i albowiem obawiają się gwałtów su- Halema, lub Machmuda Szefketa Paszę słowami: „Adrjanopol, albo 
i frażystek.  Sufrażystki szkodzą w Enwer bej zakomunikował sułtanowi, śmierć“. Ze spor tu. 
tem własnej sprawie: większość, za że lud zebrany przed pałacem wyso- Tłum przyjął ją: entuzjastycznie. - 
udzieleniem prawa głosu kobietom, kiej porty oczekuje decyzji sułtana. Wszyscy stoją po stronie młodotur- Wczoraj, w 14 dniu międzynaro- 
a, która istniała, maleje coraz więcej. Wówczas sułtan posłał swego ków. dowego konkursu walki zapaśniczej 
| Do Londynu zbiegły się sufrażystki sekretarza, aby przekonał się, czy Komendantem i główno- W cyrku Truzzi'ego, walczyło 5 par 
M calego kraju. W razie uchwalenia istotnie przed pałacem zebrał się lud dowodzącym wojsk w Kon- ” m": Li kła i Eb | 
| „prawa głosu dla kobiet, prezes mi- a kiedy sekretarz przyniósł odpo- stantynopolu mianowany zo- ,,, BOR ge Prena T S 
nistrów chce całą sprawę doprowa- wiedź potwierdzającą, sułtan przyjął stał Enwer-bej. i Jarvinnen, Walka nie dała po 20 m. 
_dzić do upadku. dymisję gabinetu i zamianował wiel- Zamordowanie Nasima-pa- rezultatu. Godzien pochwało jednak 
c kim wezyrem Machmuda  Szefketa „BE „jest Jaryinnen za zuchwały opór, sta- 
| i l Na Bałkanach. śe a pasao bo), artei dp, uda KONSTANTYNOPOL, 24 stycznia ZE przeciwnikowi 
JB é = 2a sieć } ("<= (wł)=Masim pasza, dotychcza- W II parze walczyli Thomson i 
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OMAGANIA DRÓG ODDEGKOWYCH, w praktyce i wyróżniany przez pochlebne opinje 
fako te: lekarzy, jako najlepszy środek do leczenia chorób 


LAPALENIE OSKRZELI, KATAR, KASZEL 


zwłaszcza zaś przowiekłe formy tychże podkopują 
zdrowie i są w najwyższym stopniu niebezpiecz- 
nemi dla płuc. Najlepszym udoskonalonym środ- 
kiem, szybko i radykalnie usuwającym choroby 
organów oddechowych, jest powszechnie uznany 
francuski preparat, dokładnie wypróbowany 


Wob 


dróg oddechowych. Kapsułki MAILLET dokładnie 

dezynfekują zakażone i znajdujące się w stanie 

zapalnym tkanki płuc, gardła, tępią wnikające do 

nich mikroby, szybko uśmierzają kaszel, ułatwiają 

wydzielanie się śluzu i wstrzymują procesy zapalne. 

Zalecane bywają również przez lekarzy przy 
leczeniu Gruźlicy piue. 

Sprzedał w aptekach i składach aptecznych. 

Cana pudstka i rub. 50 kep. ~ 

em na opaste P. Maillet 
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MAILLEL 


„EUKALNPTIA « 


alllet w alumin, opak. z plomba komorowa 


« TERTIA ZW WORA! Po” 
Skład główny Instyt 
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czeństwa, nią, ezas kontemplacyjny Miu tylko się wie ze wspomnień, A Gá SgOBYch rodków zdrowot- wskrzęszającym, ta przyą 
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Tę zasadę przedewszystkiem na- nie doznał żaden przetwór podobny. 


Stowarzyszenie 
Majstrów Fabrycznych 


w Łodzi, (Nowy Rynek X 6). Tel. 19-74. 


SPRÓBUJCIE 


jedno tylko pudełko prawdziwych 
ANTYSEPTYCZNYCH 


Pastylek VALDA 


(Pastilles Valda) 


Bbędziecie zdumieni ich niezwykłą skutecznością Aga a ; | Ag e nt n a m | asto 


w celach zapobiegawczych, a także 


rekomenduje fachowców i 


do wszystkich działów przemysłu fabrycznegą. 
Godz. biurowe od 9 i pół rano do 12 w południę. 


Do Biura techniczno-budowlanego potrzebny 


leczeniu zaziębięń, kataru, chrypki, | A > rzedaży artykułu pierwszej potrzeby we, fabrykach 
"afnanżf; ZySdOWieJ, rozedmy, Tey > e ' obrą prowizję. Oferty z dotychczasową działalnością 
m R! yh, „Stądtreisender* w Biurze Qgloszeń: Sachs, Likiernik 

ALE PRZEDEWSZYBTKIEM : ir i S-ka Piotrkowska 18. r877—3 


ŻADAJCIE ZAWSZE 
we wszystkich aptekach i składach aptecznych 
by wam dano 
PRAWDZIWE PASTYLKI VALDA 
(Pastilles Valda) 
w pudełkach z banderola czerwoną 
1 opatrzonych nazwą 
VALDA - 


Rozkład pociągów 
zimowy od dnia 1-go października. 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 
ji Tror ły ra b) 656, ©) 7.20, 4) 1060 


Przy 7.22, 1) 9.35, 1) 10.40 
m) 1.00, m) LIS 0) „18, i 08, H od, PAC UAE 
Kolej P aE EE PE A 
o dz, 1.55, 12,24, 4.39, i 
do Warszawy | b godaunia A! 1101, AE s” oko s" 


chodzą z Kalisza: pdzinio 1051, 12.22, 5.20, 9.5 
z Waral o godzinie 12.14, ZY ©, 


Kolej skany 


Qdehodzi ze stacji Łódź-kaliska do Słotwia a 6.20, 
ze Słotwin do at. Łódź-kaliska przychodzi T.02. odzi ze st. 
Łódź-kaliska do Koluszek 1.11, przychodzi z Koluszek do stacji Łódź- 
seagi 5 z. 7.46. 

GI. Godziuy, wydrukowane tłustym drukiem oznaczają 
csaa R jaket 6 wieczorem do 6 rano. 
Pociągi oznaczone fiarai b), e), h), ł), 0), r) są bezpośred- 
niej ROK D z uf: m o DD $ 
oci oznaczone litera e , m łączą 
z pociąg kolei Kofuszki- Skarżysi P> > 8 


A „Kryształ” | ="== 
SWĄ Nafta najwyższego gatunku m torum. chic eela 


WAGA 10 20 40 100 funtów netto A A 
CENA _ 0,66 126 260 6,18 z dostawą do mieszkań. |. l fizjoogiczne 


LE HE 


patam a W. Findeisen i S'=. udldeaczśnych chemików 
Piotrkowska 83 Przejazd 21 


ul, Srednia 20, róg Solnej 
[U pod kierunkiem Inżyniera DOMINIKIEWICZA 


tel. 9-82 i 9-93 tel, 9-78 i 17-09 -f 


Analizy chemiczne dla wszelkich dziedzin 
przemysłu włókiennego. 
Analizy produktów spożywczych. 


ESESES FECS FSE 


75, 40,20, 15, 10 tysięcy Potrzebna I 


panna Analizy wydzielin (meczu, plwociny i t. d.) 
i jeszcze 11745 wygranych 
W dniu 7 18 Lutego odbędzie się w Warszawie w Banku Państwa ciag- do dwojga dzieci, znająca się 
nienie l-szoj klasy 260 Loterji Królestwa Iniskiego. z których każdy na gospodatstyie. Wiadómość: © è + + + * 
drugi numier wygrywa Niniejszym zawiadamia Się szan. Plubl. iż sprze- skle „Bronisław* Dzielna 2. ` 
dajemy ua stałe do wszystkioh 5-ciu klas i na kłasy cale OSY, YEE h P 740 3 Biuro porad technicznych dia przemysłu 
losów, uadto można brać udział w 41 | części losu, Cony: bardzo przy- AŻ i 
stępne i warunki bardzo dogodne, proszę się > przekonać. 4 HANDLOWIEC - im włókiennego. Porady chemiczne, Przepisy. 
4 szacunkiem wytrawny z imiwersyt, wykształe 2% Wh 
Kantor J. Sz. Biaustain wst podróżow, po Rosji, pray tat- t} (Udzielanie porad od godz. 4 do 8 po poł.) bi 
Łódź, Kamienna 3, s froatu, 2 pi = by wojażerką powaź, domu jub arty- Iii W niedziele laborat. otwarte od 12 do 2-ej. 
w 5. Bprzedaż odkywa slọ cędniennie od godz. 4-0j lA niż « kułu. Uferty sub „X Y, Ż,* upresza 
wieczór. 


0-81 się es og do biura ogłoszeń Br. 


i 
EIEJEJSIEJEIEJEIGIEJCHIEIEJSIEJ "M E T TG RSESEĘTSESA 


D 


& NOWY KURJER ŁODZKI — 24 steyznia 1913 roku. N 19 
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Kursy Buchalteryjne 
g $ 


il. Mantinbanda 


w Łodzi 


Cegielniana M 47, tel M 24-28, 

Z powodu napływu kandydatów, termin za- 
pisów przedłużonym zostaje jeszcze tylko do 
27-go Stycznia r. b. 


Przytem odbywać się będą przez cały dzień 
po dowolnej liczbie osób w kompletach, jak również 
na żądanie oddzielnie wykłady buchalterji i ary- 
tmetyki handlowej. 

Buchalterja i arytmetyka handlowa wykła- 
dane są w języku, albo polskim, albo rosyjskim, 
albo niemieckim, stosownie do życzenia, 


“ELR 


Stołeczny L. P. TRUZZI 


stołeczny 
Telefon 21- 


Targowy Rynek. 
W piątek, dn. 24 Btycznia 1913 r. 


Wspaniałe przedstawienie w 3 częściach, z udziałem całej trupy, 
15-ty dzień walki międzynarodowego chamnionału walki francuskiej. 


Oziś walczą 4 pary: 1) Walka do rezultatu: Sabatier (Francja—Aberg 

Aleks. (champ. świata). 2) Tomson (Ameryka) — Tigane (Dorpat). 

3) Westergard=Szmidt (champ. świata —Wolo de Werwer (Belgja). 
4) Sohkiewski (Polskaj—Ewersen (Danja), 


Anons: W niedzielę dn. 26 stycznia 2 wielkie świąteczne przed- 
stawienia, Jutro dalszy ciąg szampionatu walki francuskiej 


Syndyk tymczasowy masy upadłości firmy 
„BRACIA EJZENBRAUN*" 


w Łodzi zawiadamia wszystkich wierzycieli  pomienionej 
firmy, że decyzją Piotrkowskiego Sądu Okręgowego z dnia 
15 Pażdziernika st. st. 1912 roku wyznaczony został nowy 
czteromiesięczny termin dla pływa w ni tytułów wierzy- 


telności, że termin powyższy upływa w dniu 20 Lutego st: St, 
19138 roku, i że ci wierzyciele, którzy nie sprawdzą swych 
wierzytelności przed upływem pomienionego terminu, pod- 
legać będą skutkom, przewidzianym w art. 518 Kod, Handl, 
i SYNDYK TYMCZASOWY — ADWOKAT PRZYSIĘGŁY 
Stanisław Jasieński. 


Pierwsza £ecznica Lekarzy Specjalistów | 
dla przychodzących chorych 
45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej). 


Wewnętrzne | nerwowe Dr. I. Szwarcwasser od 10—1li4i$ 
pół —b6 i pół w niedzielę od 10—11. 
| Choroby skórne i weneryczne Dr. L. Prybulski W niedz., wtor., © 
| czwartki, piątki od 1—2 Poniedziałek. środa, sobota od 8—9 wiecz. 
| Choroby dzieci Dr. i. Lipszyc. Codziennie od 1—2 pp. Choroby $ 
| chirurgiczne Dr. M. Kantor, Codziennie od 2—83, Choroby ko- 
bieco Dr. M. Papierny. Codziennie od 3—4. Choroby oczu. £ 
Dr. B. Donchin Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 9—10 | 
rano. Niedziela, piątek, sobota od 1—2 po południu, Choroby 
nosa, uszu i gardła Dr, C. Blum. Poniedziałek, wtorek. środa, 
czwartek od 1—2. Piątek, sobota, niedziela od 9—10 rano. 


Analizy krwi, wydzielin moczu. Bada- | 
mie mameik: > 
Porada dia niezamożnych kop. 50. 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i dróg moczowych 


DE S, KANTOR, 


Piotrowska Nż 144, róg Ewangelickiej 
Telefon 19-41. 


Gabinet Roentgenowski (Prześwietlenie i fotoyralowa- 
nie wnętrzności ciała promieniami Ródigena),  Świa- 
tłoleczniczy (choroby skóry i włosów) i Laboratorium 
lekarsko-kosmetyczne. Badanie krwi na Syfilis i le- 
czenie Saivarsanem (Ebrlich-Hata 606,) Gabinet elek- 
iroterapeutyczny (Masaż wibracyjny 1 pneumatyczuy 
podług profi. Zabłudowskiego — niemoc płciowa), 
Godziny przyjęcia: 8—2 rano i 5--9 pp. Dla pań 
osobna poczekalnia. r2521—0—1 


Bolesław Kon 


Choroby uszu, nosa, gardła 
i chirurgiczne 
ul. Piotrkowska 56. 
Przyjmuje do 11 rano i od 4—7 pp. 
310—0—1 


de Lilmanowicz. 


Krótka i2., (tel. 18-61) 
Choroby: nerek, pę- 


cherza, cewki i t. d° 
Godziny przyjęć: do 10 rano 
Fod 4—7. 


Dr.M. Papierny 


Pkuszer | snec alista 
chorób kobiecych, 
Pęyjmuje da 11 rano i od 4 i pół pop 
do 6 i pół po południu. 
Ulica Południowa 23 
Teletonu Ne 16-85, 


mam 


maa wa AN aD 


Choroby skórne, wene- 
ryczne i niemoc płciowa. 


Dr. Lewkowicz 


Przy syphilisie stosowanie prep. „006* 
i „914*. Leczenie elektrycznością i ma 
sażem wibracyjnym. 

Konstanży +:owska l2 
obo« teatru Selina. 
od 9—1 i od 6—8, dla pań od 5—6 
w niedziele od 9 do 8. 2701—0 


mr. w. W ~ 


Dr. Leyberg 


Weneryczne, płciowe i skōry od 
10—], 6—8. Niedziele i święta 
i od 8—1. 
Dla Pań—5, poczekalnia od 
dzielna. 
Krótka 5, tel. 26-50. 


Dr.L, Klaczkin 


Konstantynowska Ii. 
Syphilis, skórne, weneryczne, 
choroby dróg moczowych. 
Przyjmuje od 8—1 rano i od 5—3 
wiecz. Dla pań od .4—5 po południu 


Dr. L. Prybulski 


POŁUDNIOWA N 2. 


Telefon 13-59 
Choroby skórne; włosów, (kosmetyka 
lekarska) weneryczne, moczopłciowe 
j niemocy płciowej. Leczenie syphi- 
lisu Salvarsanem „Arlich-Hata i 
914* wśródżylnie. 
Leczenie elektrycznością i masa- 
żem wibracyjnym . 
Przyjmuje: chorych od 8—1 rano iod 
4—9 po pol, panie od 5—6 po poł. 
Dla pań osobna poczekalnia. 


4. T. Filippowej-Lain-$. Rosten 
jest nadzwyczajny środek, ulecza- 
jący bardzo prędko i skutecznie. 


Z be M ps 

E K Liszaje, Wysypki, 

Pryszcze, Oparzenia i t. p. 

Swierzb i ból przechodzą natychmiaśt 
Słoik 


Wysyła się za zaliczeniem poczto- 
wem, stosownie do taryfy pocztowej 
Jest w sprzedaży doskonałe mydło 
„Lain* <A do usunięcia wad 
skórnych, kawałek kop 75, pół tuzina 
Rb. 4. Hygieniczny puder „Lain* pu- 
dełko rb. i. Krem do twarzy „Lain* 
bańka rb. 2. Zbiór traw dla wewnę- 
trz nego użycia ċena rb. 1.50 Handlo- 
wy znak jest zatwierdzony przez urząd 
za M 1792, bez którego „Lain jest 
podrobiony., Oznaczone. preparaty 
można otrzymać w Sprzedaży w skła- 
dach aptecznych i aptekach. 


W drukarni St, Książka, Zachodnia 87 


Teate „RANI, 


Program od 15 do 31 Stycznia n. st 
Nowośći! Nowość!! 


The PARKINS 
Komiczny muzykalny akt oraz 
„Głowa misteryjna* 

LES AWIUKUS 
Gimnastycy na podwójnym ame- 
rykańskim reku, 

MISS MERRY 
Najsilniejsza kobieta w świecie, 
M-K MIRIAM 
Angielski ekscentryk. 

EMI DUU 
Niemiecki grotesque duet. 
M-lle FERRY WERRARY 
Angielska śpiewaczka i tan cerka 


Siostry rywalki 
Dramat w 3-ch częściach. 
Rira i jego reklama 
Komiczne. 


Początek przedstawień o 8 i 10-ej 
wiecz. Początek 3 przeds. o 12 
w nocy.przy stołach pod werandą. f 
W soboty początek przedstawień 
od 6-8 1 10 wiecz. W niedziele i 


-„—u——— z w a | | m z 
Program 3 przedstawienia oddzia- 
łu koncertowego. 


[1 
„MAXIME 
S e w 
MAKGUT HERVE 
Niemiecka subretka 
M-lle KKŁI4 
Rosyjska subretka. 
M-lie BRONSKAJA 
Rosy ska- kuplecistka. 
M-lle VERDIER 
Wieoeńska subretka, 
-lle NKGRUWSKA 
Polska subretka. 
-lle DZIAFFU 
Amerykańska śpiewaczka. 
M-lle LIDINA 


Rosyjska $piewaczka. 
M-lle FERRY 


Angielska Spiewaczka i tancerka. 


Kika słów o- nowym spośodie 
LECZENIA 


Chorób plucnych. 


Ze środków lekarskich wprowadzo- 
nych ostatnio do lecznictwa przeciw 
chorobom dróg oddechowych na 
pierwszem miejscu postawić należy 
Fagosol, ponieważ tenże, wstępnym 
bojem wyrugował wszelkie dotychczas 
znane środki przeciw chorobom płuc- 
nym. s 

Fagosol odznacza się wybitnie 
dezyntekcyjnemi własnościami, wsku= 
tek czego działa zabójczo na wszel- 
kie znajdujące się w płucach bak- 
terje, stanowiące przyczynę chorób 
dróg oddechowych. 

Przy chronicznym bron» 
chicie, astmie, kokiuszu, oraz 


przy różnorodnych cierpie- 


niach kataralnych dróg odde- 
chowych, Fagosol okazał się ideal- 
nym środkiem leczniczym, co stwier 
dziły liczne doświadczenia kliniczne. 

3-4 łyżeczki Fagosolu dziennie, 
wystarczą do wyleczenia w krótkim 
czasie uporczywych i zastarzałych 
kaszłów, które niestety tak często 
przechodzą wskutek braku leczenia, 
w tak groźną chorobę-suchoty. 

Fagosol jest do nabycia we 
wszystkich aptekach i składach ap- 
tecznych. 


: Generalny Reprezen= 


tant Towarzystwo 
Chemikoi, Warszawa. 
r3306—2—1 


BAOREN 


Chcę nabyć 


MLECZARNIĘ. 


Oferty pod „A. W. Mleczarnia* pro- 
szę składać w administracji niniej- 
szego pisma. 1272 


Kakao „J. M. Reverson" 


A 


'"ajzpózsm gopiz 


Żądać wszędzie. 


Jeżeli zalecamy, w tylko coś zna- 
komitego, s tym jest najlepsze 


Angielskie KAKAO 
„J: M. Revwerson*. 


Ogłoszenia drobne, 


À À Wysoka suterynaą na skiep 
+j. kolonialny zaraz do wynaję= 
cia. ul. Olgińska 12, wprost biura po- 
liemajstra. 1744—8 
pe zakładu Iryzjerskiego potrzebni 

zdolni subjekci na dobrych waa 


| runkach. Benedykta Xe 1. F. Jakóbo- 


wicz. Zgłaszać się do mieszkania. 
o wynajęcia, zaraz przy rodzinie 
D 1, 2 i 3 pokoje z umeblowaniem, 
lub bez, sopałem i elektrycznem OŚ-, 
wietleniem. elniana 36 m. 7, drus) 
gi dom od ul, Piotrkowskiej. 745—5' 
GPYM, osoba młoda, znająca 
się dobrze na poto aratia por 
szukuje posady u pojedyńczej osoby.; 
Zawadzka 30, wiadomość u stróża. 
743—8, 
(zenon Baionowy 30 utworów 
sprzedam 20 rubli, Wólczańska 
97—30. r331 10, 
josiadam OKoł0 10, rb. gotówki, 
E s 
Poszukuję rentownego interesu do 
nabycią, I Pyg i przystąpić do 
spółki, bez u w pracy, 8 
że nabyłbym plac w śródmieściu, 
CRON oterty w „Kurjerze* dla 
C. Z Y. 1748—5 
rośby, sprawy ne, apelacje, ka- 
P sacje, kontrakty, orespodencje 
różnego rodzaju do instytucji rządo- 
wych i prywatnych. Dawid Maków 
Widzewska 30, 2627—4 
okój do wynaj Zaraz hodnis: 
p 80 m. 23. SE 755—2 
jotrzebny chłopiec, kaucja rb. 5. — 
i Biuro dzienników A. Gębalskiega. 
Piotrkowska ZL. 146—1 
potrzebny stróż do Rudy—Pabjanie- 
kiej. Wiadomość: Andrzeja 37 w 
stróża. 741—3 
p 58 0 ectwo piekarskie, 
wydane z gminy Biała, powiatw 
brzezińskiego, gub. piotrkowskiej na 
imię Franciszka Rutkowskiego, zagł- 
nęły. 133—8 
rzy się mie= 
P szany, maści bronzowej, dłu= 
gie, ogon obcięty. Radogoszcz Profe» 
Borska 3. Grzegorz Strzałka, odebrać 
można za zwrotem kosztów. 751—1 


Rutynowany buchalter, 

z wyższem wykształceniem han- 
dlowemm, ze znajomością miejsco 
wych języków, poszukuje w ło" 
dzi lub Pabjanicach odpo- 
wiedniej posady w tabryce lub 
interesie handlowym. Łaskawe 
oferty adresować prosi: Łódź, 
Zachodnia 37, Administracja „N. 
Kurjera Łódzkiego* dla „„Buchale 
tera W. Z“ 


yı spólnik potrzebny do za u gju- 
1 sarskiego Pańska X 9, u Michal- 
skiego. è 1725—43 

W ydaje się obiady gospodarskie 
25 kop. Zachodnia N 24—21. 
754—3 


dolny buchalter poszukuje za- 
+ jęcia na godziny. Sporządza bi- 
lanse, zaprowadza księgi. Oterty dla 
„buchaitera* B. K. Fow administra- 


cji. 741—5 
Z powodu wyjazdu tanio sprzedam 


rower. Wiadomość; Cegielnianą 36 
u stróża. 738—3 
Zabiakany młody wyżełek jest do 
odebrania za zwrotem kosztów, 
ogłoszenia i utrzymania. Wiadomość 
u stróża ul. Targowa Nr. 26. 742-3 
fac paszport, wydany z gminy 
1 Lvućmierz, pow. łódzkiego na imię 
Marjanny Michalskiej. 126—3 
7 BE paszport, wydany z gm. Bal- 
ków, pow. łęczyckiego, gub. kalis- 
kiej na imię Konstancji Kowalskiej. 
724—8 

y PE at paszport, wydany z magi- 
stratu m. Pabjanie na imię Ste- 
fanji Rydygier. 123—3 
„,aginęła karta od paszportu, wyda- 
« na z fabryki Gustawa Szrejera, na 
imię Julji Sobojewsiej. 703—1 
PZ za książeczka . legitymacyjna, 
- wydana z magistratu m. Łodzi, ne 


imię Marjanny Białasiewiez. 750-1. 


Redaktor: Jan Gariixows”i 


